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Haszomer Hacair w Polsce Wychodzi trzy razy w tygodniu 
we wtorki, czwartki I sobOłJI 

Lódź. sob~la 3 stycznia 1948 r. Nr 2 (124) 

Do nowych abonent6wł 
Chcąc umoiliwić no wym a:b-0n entom „M<3• 

s·tów" skompletowanie na6-z.ego pisma przy· 
gOll:owa.!iśmy niew ielką ilość kompletów ,,Mo· 
stów" za rok 1947. Cena roc'lllliika (100 egzem­

plarzy) wynrn;i 500 ~· Zamówienia na.d;o;yłdć. 
do administracji „MOEtów", Łódź, Sródmlej· 
ska 4/8, przekazując równocz.eśnle nale-żność . 

czekiem PKO Łódź VII 4560. 

nmu ~la iiuuwu 
Jiszuw ponosi nowe ofiary 

w ·wyniku silnej . fali rozruchów arabskich 
JEROZOLIMA. Według informacji 

1 dn iu, ad.y w calym śtv iecie narody wi- zo ~ródeł żydows~ich, na przedmieścia!!h 
il n odchodząc, N owy Ro Tc, gdy mężowie I lła1f;y roze~rała się w ~Z\~artek r~o poł· 

t<11 u. wygła1~al z te.i o7cazji dek1arac_j~ g?dzm':?'a _h1t~a, w ktore1 4 ..(rabow po­
olo joice -- w alestynie terror arabsTci niosło sm1e1c, a 31 z;>stało rannych. Zy­
o:.tzalal z wi "ks':!ym jeszcze nasi leniem, dzi strncili 2 zabitych. Bitwa ta była 
~n;odu.tąr 11ow dłJiesi9tk;i of~ar . żydows- jedną z licznych utarczek ' W różnych 
~ci . Nie fr ebq, P<;>dkreslac z la1G'l,?1t ucz~- okolicach Palestyny w pierwszym dniu 

JEROZOLIMA. Bojówki arabskie\ PALESTYNA. 4 uzbrojonych Ara· 
dążąc do sparaliżowania transportu ży· bów zaatakowało jeden z banków eydo­
dowskiego, zaatakowały w Jel'Ozolimie wskich i zrabowało tysiąc funtów szter• 
5 autobusów żydowskich i jedną cięża· lingów. W Jerozolimie został zastrzelo· 
rówkę, raniąc 27 Żydów i 1 policjanta ny chłopiec żydowski, sprzedający ga.· 
brytyj&kiego. Wobec tych ataków rząd zety. 

tieti ż!{clo.Yłwo. ~wwtowe pr~y3mu1e ~ragi- Nowego Roku. 
czne 10uuiom osm, 11ap{ywa3ące z dnia na W 'ł d · b' · H 'f' 
i/zieli z krufv .. Jak:e przygnębia}ąco dziala . po go zmy po itw1e w :u ie 

a: je.rlnti sfron y fakt. że nie nastąpił jesz- oddz~al I;Iag:my zaatal;:owa! ~a ~y­
cz · krr.9 o f ior d:11'iowskich, mimo tego ol- brzezu wioskę arabską, w ktore1 mrnły 
b rf!"f11l Le go kon jgngentu krwi sp"lacone_qo koncen;,rować się większe siły ~skie, 
p r 'z n aród ndlz '}'J czasie. ostatnie;.? tvOJ: celem dokonania napadu na Tel-Aviv. 
'1 y - z .dru_ąif!i za.s coraz większy mepoko.1 Wycofując się oddział Haga.ny wy· 
10 7,~·adaJQC.ll sz? do . serca .P'':ostego. tyd0;, sadził w powietrze 3 domy. Na linii 

zezwolił szoferom na noszenie broni. Le- Na drodze między Tel·Avivem a Je• 
kan,e i sanitariusze żydowscy, jak rów· rozolimą patrol brytyjski zatrzymał sa~ 
nież urzędnicy i pracownicy handlowi mochóą, przewożący kierowniczkę wy• 
obawiaja się pracować bez zbrojnej es• działu pt.litycznego Agencji Żydowskiej 
korty. W ostatnim dniu 1947 roku zgi· Goldę Meyersonn, poszukując broni. 
nęło 4 Żydów, 3 Arabów i jeden poli- Jak twierdzą w kołach żydowskich, are­
ci~nt brytyjski. , sżtowano przy tym pewną dziewczynę ży 

Poznym wieczorem 31 ~rudnia nade- dowską, która miała przy sobie 2 a~toe 
szły wiadomości o dalszych atakach maty. 

[ o_r.11 ""'Z.l!~f~•e sw o.1e nadzie1e w d!ltu dzi - kolejowei J ffa-T I-A · ks Iodow • 
ieJ.~zum 'Ultąze z powrotem do 01czyzny , ; _ a e .v1v e .~ a 

arabskich w różnych okolicach Palesty­
ny. P<tdągnęły one za 'sobą nowe of~ary 
w ludziach. 

n i epokój czp nadzieja jaka zaśioitnla w ło kilka. bomb. Arabowie rzucili bombę 
tlniu uchtaly ONZ nie zgaśnie, przytlu- na omnibus żydo\:vsKo. 
m 10na. !l'rog?mi intrygami, z.iednouzonej ----------------~-------------------

g;~1!~l1:/t i1~ tereserii, n ·alccji u rabsk1-r}n- Ha•ana prze1·ę1a · ważne dokumenty 
7'f. «ir.z11 ,..ia powodu?a, ~e wiele z na,l nie 6 

·oże 1ię pogodzić z biernvm ob.,en•;owo- o działanośr: l brytviskleto wywia~u na Bl :skim Wsc~odzle 
)em w.11pa.dkótr . wchodzących w kra}u. 

i a leże rUlh1Q .til'dZif'Ć Z założonymi rękmna. 
rosiałi'łC . 1riad.O!YICŚĆ •. że w każde.i ,chwili 
c ·~,!/ -Id. "/roj11 t!a,~1 brat'J'l<l. 111 walre t11e tyl­
;. '> I) be. p;lczeństwo i prawa .?iszuuni, ale 
"~ iti.ertr. '1f!1 rzędzie o nasze pr~wo - po­
irrotu <la c1czyzwy. 

Gdll nbsirwu,iemy reakc,ię opinii miedzy­
t1arpdbtl'f } 1rwsimy z żalem stwierdzić, że 
fł'lk ifoi .Vf>ft.ezas zadowoliła się ona 1whwalą 
'Oll' Z i nie wy l.'a:11.1e ,,zczególnej ini ciaty­
w u do 111•ze•iii:dz ialania rozruchom 10 Pale­
stynie, T~tqre przecież nie tylk'o pochląnia­
ją ofiary spośród ii'1zUu>?t , alp za·wiPra1ą w 
sobie u" l ką g1'oźbę nruuszeni a polcoju na 
e<t ł.1Jm Bl i. ki~i Wschodzie. 

Cz ,11 my żwlzi rozproszeni w różnych 
l;n1,i1vah galu ~u możemy zachoMUĆ poaoli­
tti.e „ H('11 t111lne" stanowi.sko !' Czy odgłos 
toa l k ,rot adzonych tv kraj u, wielkich ofiar 
. , zuwu nie nakłada na nas specjalne obo­

i.r ią ;;l~· w chwil·i obecne.i Y Nie będzie chy­
bu. ż111la, który mó.Ql~y dać ?dpowU:d~ 
przeczącą. Już mam.y pierwsze w1adomosci, 
śtviad ą c o m.obilizacji cale.i opinii ży­
d<n vsl.ie 1 t1' .~miecie, o skoncentrowaniu 
w .'lze11;i ·h i1:ys9lków dla 1.1,dzielenia możli­
we.i p nocy }fazuuiowi. W skupiskach ży­
dow si h rra świecie, w Ameryce, we Fran: 
c) i u r d r.a sie akcie pomocy finansowe1 
d !<('I H any, która stoi na straży bezpie­
Cff"ń.F;t a 10 kra.iu . 

JPdlJ'/tn '? naczelnych zadań na,'!zych w 
r7 i n df-:1.,ie.fszym jest zmobilizowanie wszw 
sfkirh 8il na forum międzynarodowym. kto­
r b'.11 nam udzielil11 poparcia również w 
obeen~i ciężkie.i chwili. podobnie jak pomo­
gły n1m w czas·iP .~es.fi ONZ. W tym celu 
k n iecm e jest zorganizow a.ne, solidarne 
11Jy st1pi enie całego narodu. które by wy­
razi lo ię w m.asow~lch akc,iach o chfJ,ra.kte­
rze 7iilitycznym i finansowym. 

BRJ CIA NASI W KRAJU ZNAJDU.TĄ 
S Jt Yl' NIEBEZPIECZEŃSTWIE! W takie.i 
cll.wil niewątpliwie i tydzi polsc11 staną na 
-tcy so ści zadania. Poważna sytuocirt v:y­
m••rra od no.~ POWAŻNYCH I KONKRET · 
NY C CZYNóW! 

M. W. 
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l~v:n . konferuie z Dżamalem 
LONDYN. W ostatnich .dniach grudnia 

a ·r. Bevin odbył dwugodzinną rozmowę 
z ninislrem spraw zagr~nicimych Iraku dr 
Fi il Diamal. Eeviu zc:żądal od niego, aby 
lr:k wykazał więcej „umiarkowania" w po­
lit1ce związanej .z kwestią. palestyńską. 

Jeśli idzie o układ arglo-iracki z :roku 
190 rząd brytyjs ki zami11rza „przystoso­
we pt>wne paragrafy do nowych warun­
kól''. Prawdopodobnie ~.murny te będą te­
m11;em pertraktacji między Londynem a 
B~dadem. 

/. 

' 

JEROZOLIMA (obsł. wł.). Jak dono· 1 CzynrJki brytyjskie wyrażaj'ą •ilne 
szą Żydm~ska Organizacja Obronna Ha· zaniepokojenie w związku z powyższym 
gana pne1eła _ 'f~JNE DOKUMENTY f . . · 
O DZiAŁALNOSCI BRYTYJSKICH :Hcte_m, albowiem wspommane doku· 
PRZEDSTAWICIELI W LIBANIE i SY men ty mogą w silnym stopniu skom· 
RII, oświe;tające zwłaszcza rolę osławio- promitować politykę brytyjską na Bli-
nego GENERAŁA SPEARSA. skim WschGdzia. 

Pod eskortą floty wojennej 
przewieziono na Cypr 15000 maapilim 

LONDYN (obsł. wł.). Jak się okazuje, Iw odtransportowaniu imigrantów na Cypr. 
dwa okręty z żydowskimi imigrantami, za- Pod eskortą 5 kontrtorpedowców i 2 
trzymane przez flotę brytyjską na Morzu krążowników bryty jskich - przewieziono 
Śródziemnym płynęły pod flagą panamską na Cypr 15 tysi ęcy imigrantów żydow­
·w1adze bryty jskie zwróciły się do rządu skich . 
panamskiego żądając skreślenia wspom­
nianych statków z listy okrętów płyną­
cych pod flagą panamską. Wobe~ tego, iż 

rząd panamski wyraził swą zgotłę, władze 
brytyjskie zatrzvmały wspomnia'le okręty 
na pełnym morzu. Kapitanowie okrętów 
zgodzili się, by na pokłady weszli żołnierze 
brytyjscy, pod warunkiem, że pomogą im 

NOWY STATEK Z IMIGRANTAMI. 
LONDYN (obsł. wł.). W pobliżu Haify 

został zatrzy mc:ny okręt wiozący imigran­
tów żydowskich. Wybrzeże na tym odcin­
ku zostało natychm.iast zaJ:,lokowane przez 
brytyjskie siły zbrojne. Zatrzymano 200 
imigrantów. . ~~~~~~~~~-

Agencja Zydowska odrzuca projekt 
. ewa~uacji Negewu . 

.JEROZOLIMA (obsf. .,.;ł.). Jak już do- 1 Obecnie rząd palęstyński zwrócił się do 
nosiliśmy, angielskie władze wojskowe dwa\ Agencji z taką samą propozycją, motywu­
tygodnie temu zwróciły si do sekretarzy jąc ją trudnościami obrony tak rozległych 
wszystkich osiedli Negewu z propozycją obszarów. Agencja i tym razem zdecydow:1-
ewakuacji tych miejscowości. Propozycja nie sp1·zeciwiła się wszelkim próbom przy. 
ta została wtedy kategorycznie odrzucona. musowej ewakuacji Negewu. 

Ukonstytuowanie komisji ONZ 
NOWY JORK. W dniu 30 grudnia ukon-, tego Komisja Palestyńska w ONZ, która 

stytuow~ła się Komis~a Pc>.icstyńska O~Z w zebrać ma się po raz ~ierwszy .w. L~ke Su~­
następu.iącym składzie: dr. Karol L1s1ck.v cess 7 styczma, powmna obJąc Jak naJ· 
- Czechoslowacja, Raul Diez de l\ledina - rychlej swe obowiązki w Palestynie. 
Boliwai, Per Fednsµeil -- Dania, dr. Edu­
ardo Morgan - Panama i Viente J. Fran· 
cisco - Filipiny. 

Pierwsze posiedzenia komisji odbędzie 
się w Lake Succes w dniu 9 stycznia. 

AP.EJ_, „Tll\J ł<~SA" no KOMISJI 
P ALESTYŃSKlliJ ONZ 

LONDYN, „Times" wyraża zdanie, że 
wobec ciężkiej sytuacji w Palestynie, która 
może pociągnąć za soba ,Jeszcze większą 
iloM ofiar wśród obyw?.teli brytyjskie~. 
polityka brytyjska powinua dąŻ)'Ć obecnie 
tylko do bezpiecznego wy~ofania wojsk i ad 
ministracii brvtviskiei z Palestvnv lWobec 

CHRZESCIJANIE LIBA~SCY A PLA~ 
WIELKIEJ SYRII ,, 

JEROZOLIMA ( obsł. wł.) . Ja~ donoszą 
z Bejrutu, delegacja Bloku Narodowego -
jednej z najpoważniejszyci1 partii Libanu, 
- odwiedziła króla Abdul1ę w związku z 
jego oświadczeniem, iż odnosi się on prZ.i'· 
chylnie do projektu stwo1·zenia chrześcijań· 
skiej siedziby narodowej, na wypadek, gdy­
by plan „Wielkiej Syrii" został zrealizowa­
ny. 

Koła poinformowane twierdzą, że pociąg 
nięcie to ma na celu zjednoczenie chrześci­
ian libańskich dla planu „Wielkiej Syrii", 

Po zaiśc~ach w H1if ie 
JEROZOLIMA. Według dalszych doniesier\ 

liczba ofiar zamachu w Haifie znaczni~ prze­
wyższa pierwsze oficjalne dane. Po stronie 
Żydów było 36 zabitych i co najmniej 50 ran• 
uych,' po stronie Arabów - 15 zabitych. i oko• 
w 50 rannych. 

W Jerozolimie zginęło we wtorek 3-ch po~ 
hcjantów brytyjskich. Jeden z nich został 

zastrzelony z karabinu maszynowego, a dwaj 
inni padli o.d wybuchu granatu recznego w 
dzielnicy żydowskiej . 

W Galilei zastrzelony został 1 Żyd. W oko· 
i;cy między Tel-Avivem a Jaffą zostało ran­
nych 8-miu Żydów. 

Obserwatorzy zali(raniczni obliczaj!!,, że w 
zajściach palestyńskich od czasu uchwalenia 
podziału Palestyny przez ONZ zginęło ogółem 
477 Żydów i Arabćw. W Haifie obie strony 
zgodziły się podobno na krótki rozejm. ' · 

JEROZOLIMA. Urzędowy komunikat obli· 
cza liczbę ofiar krwawych starć w Haifie na 
4J zabitych żydów i 6 zabitych Arabów orar; 
42 rannych Arabów i 7 rannych żydów. By­
ło to najpoważniejsze starcie żydowsko-ar~b­
skie od czasu uchwalenia podziału Palestyny 
przez ONZ. • 

W ciągu 2-ch ubiegłych dni w Pąlestynie 
padło 5-ciu policjantów brytyjskich. 

źródła angielskie lansują pogłoski , że . ~ 
związku z sytuacją w Palestynie Wielka · Bry~ 

tania może odroczyć wycofanie swych wojsk 
z tego kraju. 

ZAJSCIA W JEROZOLIMIE 

JEROZOLIMA. W środę w pobliżu tu· 
tejszego dworca kolejowego zostało ran· 
nych 5 żydów, gdy Arabowie ' ostrzelali 2 
autobusy, wiozące robotnil!"ów żydowskieJt. 

JEROZOLIMA. W noc:• 30 na 31 grud· 
nia dwie dzielnice zamieszkałe przez żydów 
zostały całlrnwicie pozbawione światła z po·­
wodu uszkodzenia elektrowni przez Ara• 
bów. Ponadto w ciągu nocy światło 
gasło kilkakrotnie w różu:vrh częściach mia• 
sta, co również pr:;:pisuje się zamachom ze 
strony arabskiej. 

NIE BĘD~ BO.JKOTU ONZ 
ZE STRONY PAS-STW ARABSKICH 

LAKE SUCCES. Przedstawiciel Syrtl 
w ONZ Faris el Khouri zost;ał naznaczony 
przedstawicielem rządu syryjskiego w Ma· 
łym Zgromadzeniu ONZ. Syrta jest pierw~ 
szym państwem arabskim, które wydel9-
gowało przedstawiciela do tej instytucji. 
Oznacza to, iż pogłoski o rzekom~·m bojk<r­
<'ie ONZ przez państwa arabskie okazały 
się fałszywe. 

SPROSTOWANIE 
W ostatnim numerze „Mostów" zaszła 

następująca pomyłka: W wiadomości o osta 
tnich zajściach podano iż miałv miejsce 
w Jerozolimie. Faktycznie ostatnie zajścia 
roze~rałv sif:: w rafin<!rii naftoUJAi w Haj· 
fie. 



Str. 2 
MOSTY 

C~arne chmury nad PalestMn 
. . 

(korespondencja własno) 
~ROZOLlMA, 23 gnidnia (od wł. kore·s- 1 tej in~erwencji oddział angielski został na­
pońdenta-. tychm1ast wycofany z tej dzielnicy. Z dru-

stało zabitych 4 bandytów. Była to akcja 
odwetowa za zabójstwo policjanta żydo·.v , 
skiego, Zalmana Wintera. 

• * • 

Chociaż przez kilka dni trwały walki giej str?ny, gdy tłum Arabów ostrzeliwał 
W _podmiejskich dzielnicach 'tel-Awiwu dwa WdJskowe wozy pancerne, raniąc jed­
„Cholon" i „Bat-Jam", a na szlakach ko- nego z żołnierzy - arabskie koła oficjalne 
munikacyjnych kraju mnof.yły się obustron natychmias~ prz~prosiły Anglików, twier-
n~ na~ady - to jPdnak odnosi się wraże- dząc, ze wzięto ich za żydów... Sytuacja bezpiecz<;>nstwa na szlakach ko-
me, . ze zwole1"1:Ucy Muftiego pragną munikacyjnych nie uległa poprawie. Rząd 
zal??~iec tymczasowo poważniejszym • * • - palestyński zezwolił wprawdzie policji ży-
ZaJsc10m, gromad-ząc siły dla późniejszej . dowskie.i na używanie 18 wo:>:ów pancer-
:lecydującej bitwy. Kilkakrotnie w ciągu ostatnich dni do- nych, będących w jej ro7.Porządzeniu - ale 

Istnieje możliwość, by zapobiec przele- szło do zajść w okolicach Tel-Awiwu, w tylko w obrębie miasta, bE';.; prawa patro­
wowi. krwi na wielką skalę - jeżeli ONZ podmiejskich osiedlach .,Cholon", i „Bat- lowania na szosach. 
pod~J~ie natychmi <> sto wą akcję, a · jedno- Jam". 20 grudnia oddziały Hagany, znaj- Toteż w~aś<'iw;P- svt••::icjii. nie zmieniła 
czesme siła obronna Hflgany zostanie wzmo dujące się na krańcach osiedla „Cholon" zo- się i z całego kraju dochodzą wiadomości 
żona dla odstraszenia napastników. w tym stały zaatakowane przez bandę arabską o napad'.lch na konwnie żydowsltfo. W kon­
celu. Hagana musiałaby być zaopatrzona ze wsi Tel-Arisz. Przez dłuższy czas Ha- woju, zdążfl jącym z Tel-Awiwu do Jero:;;o­
w c~ężką broń i mieć możliwość wykony- gana nie odpowiadała na prowokację - lecz limy, został źabitv żohierz H l'grmy, Jona 
wama swych czynności legalnie. gdy zaobserwowano, iż banda arabska ko- R.asin (1. 38), czł0„~k prc7.vnhtm „Leasi-
. Toteż władze żydowskie wywierają n<J.- t>ie rowy i koncentruje się do ataku, Ha- rejnu" (Opi.eka nr.d wie:'.nit>mi politvrzny­

cisk na rząd , by uznał Haganę, jako le- gana zaatakowała napastników i rozpro- mi). i jeden z weter anów ,,Aglldat Hfl s~o­
galną siłę obronną, gdyż ułatwiłobv to mo- szyła ich, zabijając jednego i raniąc 3 Ara- mrim". W odwet za zahó:stwo, oddział 
bilizację sił, szkolenie kadr i uzbrojenie jed- bów. Hagany zaatakował miPsteczkC' Ajub, skąd 

. nostek wojskowych. 21 grudnia ze strony dzielnicy Jałfy pochodzili napastnicy. niszcząc 3 domy. Po-
w kołach Agencji żydowskiej podkreś- „Jablich" pstrzeliwano osiedle „Bat-Jam" grzeb Rasina odbył się w .JHozolimie, przy 

łają, iż czym silniejsza będzie Hagana, P;zy czym 1 ż.vd został zabity, 2 zaś od- czym ho11orv wojskowi' oddałv mu dwie 
tym mniejsze będzie niebezpieczeństwo roz- niosło ra.nv. At;ibulans Czerwonego „Ma- jednostki HPgany, 7.na.idujące się w orsz::i.ku 
p~zest~zenienia się zajść. Gdyby Rada Bez- gen Dawid", ktory pr~był celem z~b;ariia żałobnym. Rasin .zo~tał pogrr.ebarty o?nk 
p1ec~nstwa zezwoliła Haganie na zakup r~nnych, ~~~tal przy.witany strzała~i, I mu- grobu swe~o przyJaciela. Ąleksandra ~aJda; 
brom pancernej i samolotów, niebezpieczeń- si!łł z~l.Vrocic z drogi. By przvwr6cw porzą- Szczegolme częste afak1 ńa ~onwoJe zcta 
stwo to zostałoby całkowicie za7.egnane. d~k, . Jc.onostk.a Hagan_.y ~aatakowała przo-1 rza.ią się w miflstPczku Jazur. Nie rnfl. dnia, 
Przypominają przy tej spo. sobnosci1 jo ki riwm kow, kt?rzy t>omi:śh poważne straty. by w re.im; i~ tego ;ruasteczka nie zost. flło 
skutek na poło:lenie w Negewie wywarło j N.astg?hel!o Jednak dma strzelanina wzno- rannych kilku ?.i:vdow. Tak np. 20 grud­
pojawienie się nad tą częścią kraju samolo- wiła się . Hagana odpierała ataki napastni- nia została zaatakowana autocysterna, wio­
tów Hagany. It?w, podczas gdy po!icja brytyjska obojęt- ząca paliwo do osi<'!dla Dorot w Negewie. 

W międzyczasie Wysoki Komitet Arab- n~e ~r:nr~a;t~ywała się ich wyczynom. Kiero~ca ~::mochodowy : jei?;o. pomoc~ik 
ski, pod kierownidwem Muftiego - za po- ~~O' mi~scie Safe~ ban c'ła '.lrabska prz~,z zos!a!i ZP~1c1 , ii. auto s~alone. 4 zydowsk1ch 
mocą ekstremistów arabskich w Palestvnie trz~ ,.nd;;my ostrzehwała szpital „Hadasy . pol1ćJPlltow, ekskortuJących cysternę na 
i awanturników różnych krajow arabskich Na~~stmcy zajęli staro.żytną. fo~tecę ha ciężarówce. ~oniosło rany. Podczri s tego ~­
- nadal podindza masy arabskie, obiecu- wz,__orzu. w ce~trum. miast.a, gdzie pr7.;d pa~~ d~ m1astec.z~a ze. strony Tel-~~w~ 
jąc na wypadPk nowRtani::i pomoc z za- tvm. zna .. 1dował ~1ę oboz. Legionu .A rab_sk1e- zbhzał się ~on wo~, . złozony !: . 20 c1ęzaro­
granicy w ludiirirh i pieniądzach. go, i. zasypywali kulami budynki · szpitala. wek z pasazeram1 i towaram1. Usłyszaw­
. Wyniki obrad Ligi Arabs!d~j w Kairze O?dzrnł ~~gany pr~ez p~wien cz.as o~µ?- szy st~zelanin_ę, ~on~ró) zawr~ai~ -_lecz na­
przyniosły jednak pewien zawód Muftiemu y.rrad~ł obn~elll: - w1dz_ąc. Jednak, ze pohcJa tychm1ast. po3aw1ł się b~ytyJski .woz .. pan­
i jego zausznikom. Państwa arabskie nie 1 "WOJ~~? me 1i;i~e:we~mJą;,. zaat~ko~ał .i;a- cerny, ktorego załoga .. osw~adczyła, .1z d:l)­
powzięły decyzii 0 nA-tyrhmiastowej inter- P. stmi,ow; zabi.iaJąc_Jednebo z mch.1 ramąc ga 3est wolna. KonwoJ _skier'?wał stę Wl:ęc 
wencji - i - jak m0żna wnioskować z kry- kilku. D~voc~ czł~nkow ~aga?y ~d~10sło ra- z powrotem do .Tazu.-ru I u WJazdu do ~1a-
1.yki proponowanych granic między pań- ny . P~cJenci .szpital~ me ucie_rp1eh. . st~c~ka ~ył ostrzelm:any I?r~ez ;'\rabow, 
s twem żyr~owslńm 1-1 !!rabskim _ są gotowe A~i~d~owie Potwie~zają, ze 3-tymęc2na ws.rod ktorych był?. ~e1u P.oh~Janto'Y ~rab-
w przyszłości przyjąć plan podziału. h1dnosc. zydowska miasta Safed podcz~s sk1ch .. Tylko ni;i.deJscie i;osiłkow pohcJi ż.v-

Z uwagi na wytworzoną sytuację, w Ka- str7~l-lnI?Y ~ach0:w~ła pr~ykładny sp?.kóJ. dow_skieJ zmusiło Arabow do zaprzestama 
irze zostało zwołane nadzwyczajne posie- . GorneJ Gahlei oddz1~ł ekspedycJi kar- ogma. . • . . 
1faenie Wysok;ego Komitetu Arabskiego, ne~ Hagany zaatakował osrodek band ar::i.b . ~ozpoczęły się r~~iez napady na po­
celem omówienia kroków na przyszłość. skich na tym obszarze. Podczas ataku zo- ciągi towarowe. Na !mu Chedera - Kaknn 

Szerokie masy ludności arabskiej w kra-

nocą za trzymany zosta przez AralJów po· 
ciąg z cementem, inv . ZI\ÓW poriąg ro­
stał zaatakowany w r etionie Majdd. 

Oddział Hagany w oiwet za napady a 
konwoje .żydowskie. z11ata kował autobus 
arabski niedaleko Ramleh, zab1Jając 3 i ra­
niąc 16 Arabów. 

W związku z położenieln na droga ch ko­
munikacyjnych, rzecznik Agencji oś"•iad­
czył, iż zwrócono się do l"lądu z żądaniem 
wprowad~enia stanu woj~nnego w .Jazur, 
R"mleh i kilku innych miejscowościach, 
~dzie zostały dokonane ataki na konwoje 
żydowskie. 

• * • 
Ucieczka policjantów a rabskich ze służ­

by tryt,vj~kiej przvim11 j e coraz większe 
rozmiary. W ostatnich dn iach kilkudziesit­
ciu policjantów arabskich zniknęło uno; 
sząc ze sobą broń i nrzvłaczyło się do ball,d. 

Prasa arabska zamieściła chełpliwe do. 
niesienie o tym, że 5 policjantów arabskich 
- po 40 minutowej wvmi. ie strzałów -
zdolało zbiec ze swą bronią. 

Aby położyć kres masowvm dezercjom, 
silny patrol nolicji brytvjsltiej ?.ebrał broń 
ze ws?.yst.kich posterun~<ó~ a r abl!kich na 
linii Jer0zolima - Ledaa I. zamknął te 
posterunki. 

O charakterystycznym wyna.dlr.u dortoSI 
radicstacja Hagany, któr:i oświadczyła. f.e 
u Ara.bów, zabitych obok Uniwersytetu He­
bra,iskiego w nocy 17 grudnia, znaleziono 
broń, skonfiskowaną przez rolicję angiel­
ską u członków Hagany. Radiostacja ta 
przestrzegła ludność żvdowskę przed !\Zp_e­
gami brytyjskimi. którzv pr8.lłną uzvskm 
inform:icje o liczebności i mie)ca ch dyslll­
kacii Hagarty. 

Wśród mieszkańców arahslrich miast i 
miasteczek rozdano odezwę H a gany w arab­
skim języku - podkreślającą, iż H ag-aAa. 
nie ma żadnych intencji ag ywny ch. 

„Chcemv pokoju i pracy k oostruk tyw­
nej - podkre~la odezwa - leci wiPmy, ~e 
wśród was zM:iduje się ~rnpa o ych i ood­
żegaczy. którzy podjudzają was do zbroj­
nych wystąpień . WAlczv:m.v z rni ot n n -
cymi i podżegaczami. Ostnegan v a , b yl-: 
cie nie zez~olili przekształcać w ych, mit 
steczek i wsi w bazv band. w P eci '11 
razie będziemy karali was na rii~ui ?.: ':nimi 
i możecie stracić życie lul1 mi ilie. lhkój 
tym wszystkim. którzv szuka.ia P._c\ko.it „." 

iu również nic odnoszą "l ię entuzjastycznie 
do poczynań Muftiego. Wielce charaktery­
stycznym jesl fakt, że coraz więcej robot­
ników arabskich wraca do pracy w przed­
siębiorstwach żydowskich. 

Truman nie zmienił stanowi 
50 młodzieńców arabskich, którzy udali 

się za granicę, aby ottzymać wyszkolenie 
wojskowe, wróciło po kilku dniach - żaląc 
się na złe traktowanie. Nie otrzymywali 
oni żadnych pieniędzy, wyżywienie było złe. 
Nie dano im nawet bronL Grupa Beduinów, 
która szkoliła się wojskowo w okolicach 
Tel-Awiwu zwróciła się do Wysokiego Ko­
mitetu Arabskiego z prośbą o umundurowa 
nie i pomoc lekarską. Gdy im odmówiono, 
powrócili oni do swego i:;zczepu, dokonywu­
jąc po drodze napadów rabunlrnwych na 
'ulka domów arabskich. 

· w kwestii podziału Palestyny 
WASZYNGTON. Jak informuje Arab-,uchwałę ONZ przy zastosowaniu siły, bio-1 

Agencja Prasowa, czynniki związane z De- rąc także pod uwagę możliwość wysyłki 
partamentem Stanu USA, które dotychczas amerykańskich sił zbrojnych do Palestyny. 
przeciwstawiały się polityce Trumana w\ Od tej de!lyzji mogłoby powstrzymać Tru­
kwestii Palestyny doszły do wniosku, iż mana jedynie stanowcze stanowisko Rady 
prezydent nie zmienił swego stanowiska Bezpieczeństwa. 
i jest nawet zdecydowany zrealizować Jeśli uchwała o wysłaniu międzynarodo-

FRASZKA. 

Mfn ster Ede chce „zredukować n~eprzy:emności" .•. 
~: • O „wolność słowa" · wodzirejów dbały, 

Omawiając sytuację, jaka w~ tworzyła 
~łę w ciągu ostatnich dni w krajl,J, prżed­
s tawiciel Agencji żydowskiej oświadczył 
dziennikarzom, że Anglicy faf,itycznie już 
przeprowadzili swego rodzaju podział kra­

pragnąc uciszyć swą stołeczną City, 

myśli: „Jak zroOić, żeby Żyd był cały, 
no i pan Mosley-<1czYWiście-syty?" .„ 

ju. W jednych okręgach panuje chaos. pod- -
Horacy Safrin. 

~:~fmg~~isl~. innych został wprowadzony Delikatność min. s0 raw wewnętrznych 
Uzbrojone bandy arabskie zajęły trójkąt 1' 

Nablus - Jenin· - Tulkarem. Wystawiły LONDYN (obsł. wł.) Angielski minister I przeciwdziałać fasżystom. Na. odwrót: jf'go 
one 1.am swe poster1mk1 i przepuszczają pa- spraw wewnętrznych Chuter Ede przyjął policją dzielnie ochrania Mosley'a i jego po­
trole brytyjskie tylko po sprawdzeniu ich delegację „Rady Narodowej Swobód Oby- pleczników, rozpędzając wzburzone tłltmy. dokumentów. Na tym obszarze administrfl.-

watelsklch" i oświadczył, że rozważa .obecnie, cja angielska faktycznie już nie istnieje. 
Wygląda to, jakby istniał tajny układ mię- czy wyrok w sprawie Caunta ldziennikarza -
dzy Anglikami a Arabami, na mocy któ- antysemity, zwolnionego przez sąd brytyjski), 
rego Anglicy pozos1 ::iwiają bandom arab- riie wymaga niektórych zmian w istniejącym 
skim wolną rękę, pod warunkiem, że Arn- ustawodawstwie. • . . . • 
bowie nie zaatakują angielskich jednostek Rozpatruje się rownleż mozhwośct ~od­
wojskowyc:h. .Jednocześnie władze brytyj- kc!a akcji, „ce~cm zmniejszenia nieprzv.1em­
skie panoszą się na żydowskich ob::rnarach n?sci, przy?ży~1anych mieszkańcom poszczc­
Palestyny. Rewizje. konfiskata broni, aresz-

1 

~olńyc~ dz1elnr': .prz~z .~rządzania tłumnych 
towania członków Hagany są na porządku 1 hałasllwych m1tmgow. 
dziennym. ' Mr. Chuter Ede jest rzeczywiście delikat-

Oznaki, świadczą<'c o istnieniu tajnej 1iy. Jest oi_i na tył~ do~r?tliwy, ze chce 
7.mowy między Ang1i1rn.i,1 i a Arabami mno- „zmmeJszyc nleprzyJemnosm, pr~yczynlone 
.żą się copz bardziej . Tak na przykład. gdy mieszkańcom d~ielnlc Lo~dynu". Nte ~h?e ~n 
oddział wojsk brytyjskich zaatakował dziel- przede wszystkim nazwac rzeczy po 1m1_'!~m: 
nicę ,;:A.bu Kebir" w Jaffie, przedstawiciel Zrozumiałym jest, że chodzi mu o m1tmg1 
Wysokiego Komitetu Arabskiego zatelefono faszystowskie, urządzane z bez11uykładną 
wał do miejscowego komendanta wojs\w- 1 bezczelnością w żydowskich dzielnicach Lon­
wego i zapytał go, co robią żołnierze bry- dym1 i wywołujące oburzenie miejscowe.j lud: 
tyjsc:r, .w arabskiej dzielnicy. Na skuh~k ności. Pan minister nie zamierza b:vnajmnieJ 

„ 

Pan minister nie ukrywa zresztą swych 
poglądów. Na sugestię delegacji, iż należałoby 
wprowadzić ustawodawstwo, zabraniające wy­
stąpień faszystowskich, odpowiedź brzmiała: 
„Jest rzeczą niebezpieczną ograniczać opini~ 
publiczną. i wyrażanie poglądów politycznych 
w Anglii". 

Mr E<le uważa więc, iż brednie faszy~tow­
skie l\1osleya są wyrazem opinii 11ublicznej 
w Anglii. A moze są one tylko wyrazem po­
bożny<'h życzeń p. ministra? 

1\-IOSZE SHERTOK W JEROZOLIMIE 

JEROZOLIMA. We wtoręk przybył tu dro-
gą powietrzną z Ameryki Mosze Shertok, 
kierownik wvd1.ialu eolitycznego Agencji Zy­
dowskiei. 

ł 

wych sił zbrojnych zost:tnie prz:y ~ta pnez 
Radę Bezpieczeństwa, wówczas SUny. Z.itd· 
noczone nie udzielą temu poparcia., obaula· 
jąc się udziału ZSRR w h>,j armii dlęcleytl.a.· 
rodowe.1. Dlatego też USA badajł obechle 
inne możliwości rozwiązania tej l\westii. 

Zl\flANY WśRóD l>l'PLOl\IA \'óW 

WASZYNGTON. Prasa arabs11a donos1 
z Waszyngtonu, iż w związku z p :Parab ­
skimi sympatiami większości d:.'?r matów 
amerykańskich na środkowym \i\ odzie, 
którzy niechętnie wypełniają i s t rukcje 
swego rządu - USA postanowily •przepto"' 
wadzić pewne zmiany personalne. 

Pierwszą ofiarą tych zminp. będzie 
Woodsword - poseł amerykańskf' w Bag­
dadzie, znany jako zagorzały pr~eciwnik 
syjonistów. W czasie swej misji \\;lltJółpra„ 
cował on ·z agentami Wielkiej Bryb\flii. We­
długi wiadomości ze źródP! arabskie\ Woods 
word, który przebywa obecnie w ~owym 
Jorku nie powróci więcej do 3agóillu. Dy­
misję otrzyma również poseł amerykański 
w Bejrucie Pinkerton. Natomiast poseł atne 
rykański w Kairze pozostanie na swym sta­
nowisku. 

OBAWY MAGNATÓW NAFl'OWYCll 

NOWY JORK (obsł. wł.) Kores 1 ndent 
„New Jork 1'imes" w Lrmdynie do osi, ze 
amerykańscy ma~naci M.tfowi obaw;ają się 
czynnego udziału Ameryki w re J.Uacji 
uchwały ONZ. Mogłoby to ich zdani -m za­
szkodzić interesom towarzystw nat owych 
i spowodować niebezpieczeństwo ży ·a dla 
11 tys. Amerykan, znajdujących się kra­
jach arabskich wokół rurociągów i r · fi.11.erii 
naftowych. Pracownicy koncesji na. mrych 
nie interesują się losem Palestyny liczą 
się jedynie z możliwością ewent• 11ych 
przykrości. na jakie naraziliby się, dyby 
Ameryka bardziej zaangażowała si ~rzy 

.realizacii nlanu t>odziału.. 

ł I 
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zmagań o .Pokój i demokracje 
Już u progu minionego 1947 r., mimo pew-1 Chin ponad tysiąc żołnierzy i oficerów amery- w montowanym pr~ez B.evina zachodnim blo-

nego rozjaśnienia na horyzoncie międzyna- kańsklej piechoty. , ku - miała dwa zasadnicze cele. 
rodowym, po zakończeniu pierwszej sesji Ge-1 Pierwszym ważnym ze wspomnianych po- Stany Zjednoczone pragnęły za pośnd-
nernlm-110 Zgromadzenia ONZ, stało . się jas- sunięć była niewątpliwie słynna mowa mareo- nictwem Anglii i Francji stworzyć tal~ą sy­
nym1 że walka o demokratyczny pokój nic wa Trumana o „pomocy" dla Grecji i Turcji, I tuację, w której mogłyby rozporząd~ać euro­
tylko nie została zakończona, lecz wkroczyła która wywołała zroll!:umiałe echo na ,~alym pejskim rynkiem i zabezpieczyć so~ie mono~ 
dopicr'o w drugie stadium. świecie. polistyczne stanowisko oraz wysokie docho-

Już na pierwszym etapie swojej działa!- Orędzie Trumana do Kongresu w sprawie 1 dy dla amerykańskich kapitaHstów. . 
nosc1, Organizacja Narodów Zjednoczonych sankcjonowania 400-mil'onowych' asygnowai\ 1 Reakcji świata nie udało sie jednak 1zo­
spotkała się z niemałymi trudnościami. Re- dla G~e „ 1 T „ . :ł i d t eh hai"ów !ować Związku Radzieckiego i skusić państwa 

k · 1 ł 1 k · k" b' k CJI urCJl 1 wy an a 0 Y - 1 d · d k " d l " ęt a cy~ne rn a ang o-amery ans 1ego .o .u amerykańskiego cywilnego i wojennego perso- u oweJ emo -~aci1 „ o_ a_row~ przyn ą. . 
czy~iły wszystk_o, by s1ac .. bra~ ~aufa~ia nelu _ nie oznaczało zwrotu w linii politycz- Nie udały się rówmez. proby . z~stra<>z~ma 
wśrod narodów i przekształc1c naJwyzszą m- . USA świata bombą atomową. N1ewątpliw1e ośw1ad-
stancję pokoju w narzędzie dla urzeczywist- neJ · czenie Mołotowa, stwierdzające, że bomba 
nienia swych imperialistycznych celów. Było to konsekwentne ogniwo w łat'!- atomowa przestała być tajemnicą amP.rykań-

Nie ulegało kwestii, że perspektywy, które cuchu ekspansywnej politylti amerykaiiskiej, skiego imperializmu zmniejszyło szanse 
zarysowały się dzięki pewnym faktom (jedpo- prowadzonej przez USA po śmierci wielkiego szantażu i było poważnym krokiem w dziele 
głośne uchwalenie przez Generalne Zgroma- orędownika pokoju Roosvelta umocnienia poko.Ju. 
dzenia ONZ rezolucji przedłożonej przez Jasnym było, iż środki nakreślone w tym Polityka reakcji nie ograniczyła się jedy~ 
ZSRR w sprawie uregulowania i redukcji orc;:dziu miały na celu zapewnić Stanom Zjed- nie do tych posunięć dla osiągnięcia swych 
zbroje1i oraz przygotowanie przez Radę Mini- noc?Onym strategiczne pozycje w śródziemna- celów; przedsięwzięł.a ona energiczne kroki, 
strów spraw zagranicznych pokojowych ukła- morskim basenie oraz na Bliskim Wschodzie. celem zdławienia w szeregu krajów europei­
dów z byłymi sprzymierzeńcami hitlerowskich Niewątpliwie zainteresowanie Stanów skich rosnących wpływów kół progresywnych 
Niemiec) - będą mogły być wykorzy.-itane Zjednoczonych tymi krajami stało si'ę nie i rozbicia jedności robotniczej, używając do 
dla utrwalenia pokoju pod warunkiem, jeżeli mniejsze aniżeli ze strony Anglii. tego celu pomocy rodzimej reakcji, wspom·iga­
zostaną odrzucone metody „atomowej dyplo- Tereny te stawały się coraz bardziej obiek- nej przez zdradzieckie odłamy socjaldemo-
macji" i polityki narzucania całemu światu tarni ekspansywnej polityki kapitału kracji. . 
woli ze strony anglo-amerykańskiego bklku. amei::ykańskiego, a w pierwszym rzędzie mo- Rezultatem tych działań było utworzenie 

Przed sprzymierzoJ'l.ymi państwami sta- nopolów naftowych. już w pierw'szych dniach ubiegłego roku no-
nął w całej rozciągłości problem Niemiec, Amerykańska polityka zagraniczna za- wej „socjalistycznej" partii we Włos.zech przez 
który domagał się rozwiązania poprzez ich częła dążyć do wyl{orzystania zmienionego wyłamanie się na zjeździe socjalistycznej 
demokratyzację i demilitaryzację. w rezultacie wojny stosunku sil na arenie partii Włoch _ grupy r~formistycznych dzia-

Jeżeli jednak demokratyczne siły na świe- śv.'.atowej. łaczy z Saragatem na czele. 
cle ze Związkiem Radzieckim na czele kon- Drugim poważnym posunięciem USA była Rezultatem tych działań było też lans'lwa-
sekwentnie zmierzały do utrwalenia pokoju, to niewątpliwie czerwcowa mowa Marshalla, nie t. zw. trzeciej siły" I próby rozbicia Gene 
obóz międzynaro.j)wej reakcji, wszczął z:i- wygłoszona na uniwersytecie harwardskim ralnej Fed~racji Pracy we Francji oraz przy­
ciętą walkę o zamianę demokratycznego pokoi.u która weszła do htstoril jako t. zw. „plan gotowanie faszystowskiej dyktatury de 
na imperialistyczne zawieszenie broni. Jed- Marshalla". I Gaulle'a. 
nocześnie mimo, że upłynęły długie inie.;i4ce Pod pretf'kstem udzielenia pomocy w oc'- Lecz świat pracy gorzko doświadczony po 
okresu powojennego, nie przebrzmiały jesz- budowie krajów europejskich pla"l ten ostatnich Jatl'lch - zacięcie broniąc się przed 
cze zupełnie strzały na różnych odcinkach fron mi~o '~ysiłków reakcji ~mer.vk:i~skiei, zm_ie- I niebezpieczeństwem „zachodnich opiekunów" 
tu walki o wyzwolenie narodów (walka anglo- rzaiąceJ do zamaskowama właściwych ~elow, - z całą ofiarnością bronił swych drogocen-
hoien'derskich wojsk przeciwko indonezyjskie- nie zdol~ł jednak oszukać demokratyczMj 11 nych swobórl. · , 
mu narodowi, rozpętanie faszystowskiego opinii publicznej świata. Państwa ludowej demokracji stały się awan 
terroru w Grecji, działania chińskiej reakcJi W demokratycznych kołach europ~j~ldch gardą wolnych na• ,dów. Państwa te, które wstą 
wspomaganej z zewnątrz przeciwko swemu kr:,ijów plan Marshalla odrazu wywołał za- piły na drogę planowego rozwoju gos~oda:k1 
narodowi). strze~f'nia i krytyczną ocenę. Zrozumiano nie:- d!a doh~a szf'rok1ch ma~ ludowych, op:eraJąL 

Te ogniska zapalne wraz z .pobr7ękiwa- · bezpif'czeństwa, jakie zawierają oferty umery- się '~. ~1erwszyl!l rzędzie. na swolch sił.ach i 
niem" bronią atomową przez anglosaski im- kariskiego imperializmu. rozw11aiąc _przyia. 1 ną. w~połpracę :--- maią zt>. 

• • · · • 1 sobą powazne os1ągnięc1a w drugim roku pv penalizm m1aly słuzyć Jako etap do wyw0.an10 :r.zeczowo rozpatrując przedłożone planv, · 
· · ś · t · ł · d . wo3ennym. ~OWeJ rzez~ wta oweJ, g oszoneJ przez po - Z<.•1i<1zek Radziecki z całą jasnością ujawnił Demokratyczne ustroje zrodzone w tych 

c:egae<.y WOJ<:-nnych. jego istotne cele. Propozycje angiPlskiego krajach po wyzwoleniu ich przez Czerwoną 
Swia1 stanął przed rzeczywistośc\;l wyraź- i francuskiego ministra jaskrawo wykazały, I Armię w krótkim stosunkowo czasie zrekon­

nego rozgraniczenia dwóch obozów pańetw - . że projekt amerykańskiej pomocy ekonomicz- struowały swe życie gospodarcze i stały się 
niedawne Jeszcze kroczących wspóiną drogą w: nej jest jedynie środkiem do osiągnięcia wyrazicielami. ~oli i interesów s~~rokich m~s 
walce z f;:.szyzmem - obozu jednocz..1ce~o; celów, mających niewiele wspólnego z ekono- ludowych . . N1eieden z tych kraiow zn~~zn:~ 
zwolenników demokratycznego pokoju i t:cz-1 · db d j k' h k · · prześcignął "'! dziele odbudowy P.owoienn';'J . . . . . . m1czną o u ową europe. s 1c raJOW. no odarki inne zachodni o-europejskie pan-c1weJ wspołpracy, oraz zwolenmków polityki 1 Przyjęcie i realizacja tych projektów ozna- " sp ' 

'ł . . . 1· t . k .• stwa. 
s1 y l 1mpena 1s yczneJ : s?ansn. . czałoby przystosowanie gospodarki ~ui:o11e.i:- Wprost zdumiewające są osiągni.;::a no" e 

Cały s:o:erng wydarzen ~1e~wszych miesięcy skiej do interesów USA, ingerencję w wew- go ustroju demokracji ludowej .., 'olsce w 
roku 1947 wskazywał wyrazme na uplanowane nętrzne sprawy tych krajów, utratę ich cko- uiJlc~ lym roku. 
posunięcia anglo-amerykańskiego bloku w kie noinicznej samodzielności i narodowej suwe- Już początek roku 1947 był ukoronowany 
'\"unku zrealizowania swych zamiarów. renności zwycięstwem bloku demokratycznego w wy-

Już w pierwszych dniach ubiegłego roku Zwołana w lipcu przez Bevina i Bidault borach do pierwszego Sejmu Polski Ludowej. 
we:;;zła w życie anglo-amerykańska umow'ł paryska konferencja 22 państw, w której po Ob:an_y został pierwszy pi;ezydent. Rzeczypos­
o ekonomicznym zjednoczeniu angielJkiej odmowie niektórych państw europeJ'skich P?llteJ ludu pra:uJąc~go I wyłoniony został 
· · · · · · pierwszy Rząd Nowe] Polski, który zastąpił i amer~ka.nskle8J t~trefz~kdupacyJnych N11ełm1ed.c, wzięli udział faktycznie przedstawiciele 16 Tym.czasowy Rząd Jedności Narodowej. 

czątkowąnie trzyletniego planu gospodarczego 
Polski. 

Dzięki demokratycznej polityce progresu I\ 
sprawiedliwości, tak na forum wewnętrznym. 
jak i na forum międzynarodowym ·- rządewi 
Polski Ludowej udało się w stosunkowo krót 
kim czasie osiągnąć poważne .sukcesy w dzie· 
le ekonomi:znej odbudowy kraju, zagospoda· 
rowania Ziem Zachodnich i utrwalenia ich gra 
nic, a także zmobilizować siły ludu pracują· 
cego w budowie nowego ustroju spoleczneg~ 
i gospodarczego. 

Na miniony rok przypada również zwycię­
stwo odniesione w walce z reak:ją podziemia, 
zakończonej niesławną ucieczką Mikołajczyka. 

Krocząc w jednym szeregu obo::C Związku 
Radzieckiego 7; pań~twami ludowej demokrll• 
cji, nowa Polska scementowała więzy przy• 
jaźni z 11arodami ty<;h państw i jednocześnie 
stała się awangardowym szermierzem pokoju 
na arenie międzynarodowej. 

Niewątpliwie doniosłym historycznym wy. 
darzeniem była również konferencja 9-ciu czo 
łowych partii marksistowskich, która odbyła 
się właśnie na ziemi Odrodzonej Polski, a ktQ 
ra położyła fundamenty pod skoordynowaną 
działalność i porozumienie bratnich partii ::Co 
munistycznych na rze:z utrwalenia demokra­
tycznego pokoju. 

W ten sposób reasumując osiągnięcia de• 
mokracji na świecie IV ubiegłym roku, moż• 
na stwierdzić, że mimo planu reakcji świato· 
wej li!: USA na czele i wbrew jej inten:jom -
obóz ten skonsolidował się ze Związkiem Ra· 
dzieckim na czele, .1<.tóry właśnie w 30 lat po 
Wielkiej Rewolucjl Październikowej odniósł 
nowe . poważne su::Ccesy w dziele umocnienia 
gospodarczego, przeprowadzając ostatnio re­
formę walutową i likwidując system kart­
kowy. 

Najhardziej niepomyślnym. zjawiskiem 1947 
roku pozostaje fakt, iż mimo odbyty-.:h w tym 
okresie dwócł\ konferenCJi Rady Ministrów 

. spraw zagranicznych - moskiewskiej i lon­
dyńskiej - zasadniczy problem bezpieczeń­
stwa - przygotowanie demokratycznego trak­
tatu pokojowego z Niemcami - nie posunął 
się ani o krok naprzód. 

Zerwanie londyńskiej konferencji było re­
zultatem awanturni-:zej polityki amerykańskie 
gp imperializmu. 

W ostatnich dniach grudnia 1947 roku Win 
ston Churchill zapowiedział wygłoszenie no­
woje mowy przed partią torysów, którą koła 
zbliżone do byłego premiera brytyjskiego o­
kreślają jako ,;najważniejszą w jego karierze'' 
Treść swego przemówienia Churchill uzgodnił 
jakoby z de Gaullem i innymi zwolen:ni.kami 
wyprawy krzyżowej „zachodniej cyw!lizacji 
przeciwko bolszewizmowi". Podobno Churchill 
będzie się starał udowodnić, że przerwanie 
konferen:ji ministrów spraw zagranicznych 
wielkiej czwórki świadczy o konieczności .za­
cieśnienia więzów politycznych 1 ekonomicz­
nych między „blokiem zachodnim"' a Stanami 
Zjednoczonymi, aby skutecznie móc się prze· 
ciwstawić Związkowi Radzieckiemu i w11chod 
nim demokracjom ludowym. Tak więc stary 

„wilk brytyjski'" przygatowuje się do nowego 
„skoku"', który ma dolać oliwy do ognia i 
wzmocnić osłabione pozycje W. Brytanii, dla 
której ubiegły rok był obfity w niepowodze­
r.ia na całej długości frontu jej pozycji i.m..,e­
nalny-::h na Bliskim Wschodzie, a sz ·~iególnie a po m1es1ącu any Je noczone wys a Y o państw, mających spełnić rolę marionetek Jednocześnie nd okres ten przypada zapo- w Palestyni~. 

Syjonizm na ·przestrzeni wieków 
(Dalf>z.y c1ąg z<e sk 3) 

1517 Turcja zagarnęła Palestri:ię Don Josef I przyniesie wyzwolenie narodowi żydowskie- liczba zwolenników jego szybko rosła. Ruch 
ułożył plfln jej odbudowy. Dzięki staraniom mu. szerzył się we wszystkich osiedlach żydow­
~ego, rzą? _turecki. odll:~ósł się prz~chyli:iie ~o W międzycz~sie jednak pertraktacje rzą- skich, garnęli się doń nie tylko ludzie ze 
zydowskie.i kolomzaCJl. żydzi osiedlaJą się du portugalskiego z Dawidem Reubeni zo- sfer niższych, politycznie niewyrobieni, lecz 
m~sowo .w. Jerozolimie, _Tyb!!riadzi~ i Sa~e- stały defi~it~ie _przerwane1 gdyż król także warstwy kulturalnie rozwinięte. Lu­
dzie. ~a.iwiększy ~ozkwit osiąga osiedle zy- portug~lsk1 me chciał wplątac się w wojnę dzie likwidowali swe interesy, przygotowu­
dowskie w S.afedz1e, tak pod względem eko- z Turc.1ą. Wobec tego Reubeni wyjechał do jąc się do wyjazdu do państwa żydowskie­
n~micznym, jak i d~chowym. Liczyło ono We~ecji,. gdzie ~po~kał się z Molcho. Stą~ go w Palestynie gdzie Sabataj Cwi miał być 
wowczas 30 tys. żydow. WYJechah do :riem1ec, pr~gn~c :Ę>Ozyskac ogłoszony królem. Sabata;i Cwi wierzył, że 

dla swych celow cesarza mem1eck1ego Ka- sułtan turecki dobrowolnie zrezygnuje ze 
rola y. Tu jednak spotkała ich c~łkowit8: I swej władzy nad· Palestyną przekazując ją 
porazka. ~a rozkaz cesarza obaJ zostali - Mesjaszowi Sabatajowi Cwi. Koniec Sa­
a!·eszt~wam. Molcho został ~p~lo~y na sto- bataja Cwi był tragiczny. Aresztowany 
s1e, zas Reubeni zmarł w w1ęz1e1)1U. przez władzie tureckie wyraził zgodę ma 

Oaw.d· Reubeni 
i S~lomon Molcho 

Ruch m ·styczne-poi tyczny 
Sabatala Cwi 

Jeśli Don Josef w swych dążeniach do 
odbudowy Palestyny liczył na pomoc Tur­
cji, Dawid Reubeni orientował się raczej na 
państwa chrześcijańskie. Zamierzał on zor­
ganizować wyprawę militarną. do Palestyny 
dla wyparcia Turcji. W tym celu przybył do 
Rzymu, gdzie został przyjęty przez papie- Historia ruchu mistY.czno-politycznego 
ża Klemensa VII. u którego prosił o popar- związanego z działalnością. Sabataja Cwi 
cie dla swej misji. Reubeni proponował pa- potwierdza wysuniętą na wstępie artykułu 
pieżowi zorganizowanie armii dla wyzwole- tezę, że tęsknota za ziemią praojców, i wia­
nia. Palestyny, która miała być oddana na.- ra, że wcześniej, czy późnie~ państwo źy­
rodowi żydowskiemu. Papież przychylnie tlowskie będzie odbudowane w Palestynie 
·ustosunkował się do tej propozycji i wydał . były głęboko zakorzenione w duszy rozpró­
.tnu list polecający do króla portugalskiego. szonego narodu żydowskiego. 
Dzięki temu Reubeni zostaje przyjęty przez Dzieje ruchu Sabataja ·Cwi świadczą, że 
króla Portugalii - a prze~ladowania mara- nigdy nie wygasło dążenie do powrotu do 
nów zostały wstrzymane. W czasie pertrak- ojczyzny. 
tac.ii R~ibeni zapoznał się z młodym mara- Już na początku swej działalności Saba­
nem portugalskim Diego Piresem. Za radą taj Cwi pozyskał wielu zwolenników. Wia­
Reubeni Pi res uda ie się do Grecji, gdzie domości o wielkiej katastrofie żydów pol­
przyjmuje nowe imię Salomona Molcho i ja- skich w roku 1648 w związku z pogromami 
ko taki udaje się do Safedu..r który był już Chmielnickiego pobudziły Sabataja Cwi do 
wówczas wielkim centrum auchowym całe- wystąpienia z proroctwem. iż wkrótce Pa­
go żydostwa światowego. Molr.ho zał?łębił lestyna zostanie przywrócona narodowi ży­
się w Safedzie w studiach nauk judaistycz- dowskiernu. Proklamował się Mesjaszem, 
nych i kabały. Wkrótce za„zął przepowia- który miał wypełnić tą misję. Mimo, iż ofi­
dać. że niedługo zjawi _się Mesjasz, którv cialnie :i:o><h•ł'l nań rzucona klątwa, jednak 

przyjęcie islamu. Zmarł więc zapomniany 
i zdemaskowany, jako fałszywy Mesjasz. 

Analiza ruchu Sabataia Cwi wykazuje, 
że posiadał on również element polityczny. 
Sabataj Cwi potrafił na pewien okres cza­
su zogniskować tysiącletnie marzenia ży­
dów diaspory o niepodległym 1-iycie pań­
stwowym w Palestynie i zorganizować IlO­
tęi'Ily ruch narodowy. Bez tego podłoża 
psychologicznego ruch Sabataja Cwi nigdy 
by nie doszedł do skutku. 

Z tego zwięzłego szkicu historycznego, 
który nakreślił zaledwie kilka fragmentów 
naszych dziejów można stwierdzić dwa za­
sadnicze fakty : 

1) przez cały czas istnienia diaspory nie 
qylo takiego okresu, 'lh którym tydzi nie 
zamieszkiwaliby Palestyny. . 

2) w narodzie żydowskim nigdy nie icy­
gasło dążenie do uzusk.ania samodzielności 
polityczne.i w Palestynie. 

Te fakty historyczne warto przypomnieć 
dzisiaj, kiedy po wielowiekowej bezdomno­
ści żydostwa. narody ~wiata w swej więk­
szości uznały całkowfoie nasze prawo do 
samodzielno.ści polity~znej w Palestynie. 

Dr. M. Leńsk' 

Po bezowocnych próbach narzucenia planu 
Morrisona, chwytając sie ostatniego manewru, 
rząd brytyjski próbował ratować swe pozy­
cje w Palestynie, przekazują-:: tę sprawę ONZ, 
ale i ten zabieg zawiódł. 

Nie tu jest miejsce dla określenia roczne 
go bilansu krwią zbryzganego problemu p~e­
s-tyńskiego, który stał się ważnyI!l zagadnie­
niem międzynarodwym w r. ub. 

Naród żydowski, może najbardziej łaknący 
pokoju po okrutnych latach martyrologii -
nie zaznał dotychczas pokoju. 

Naród żydowski tak bardzo zainteresowa­
ny w utrzymaniu 'Jlokoju i bezpie;:ze'ń.stwa nie 
może pozos.tać obojętnym wobe-:: tych zjawisk, 
:.Ctóre wykazały prawdziwe zamysły obozu 
reakcji międzynarodowej. 

Będąc bezpośrednio zainteresowanym w od 
budowie swojej oj-::zyzny w Palestynie, Żyda 
stwo świata reasumując niebezpieczne posu· 
nięcia anglo-saskiego imperializmu na prze­
strzeni ubiegłego roku, podkreśla jednocze­
śnie, iż nie będzie pokoju póki nie nastąpi 
pokój w Palestynie, stanowiącej jedno z za­
palnych ognisk na świecie. 

Nie będzie pokoju, dopóki reakcja między­
narodowa będzie naruszała zasady bezpie-::zeń 
stwa, ustalone w czasie krymskiej i poczdam 
skiej konferencji, dopóki będzie ona podwa­
żała autorytet Rady Bezpieczeństwa i zasadę 
jednomyślności wielkich mocarstw, dopóki bę 
dzie rozbijała jedność rnbotniczą, insp1rowala 
wojny domowe w Grecji i Chinach i kierowa 
ła swe wojs:Ca przeciwko indo;iezy jskiemu 
narodowi, oraz tolerowała faszystowski reżim 
w Hiszpanii. 

W obli-:zu kłębiących się czarnych chmur 
na arenie międzynarodowej u progu 1948 r„ 
jedyną nadzieję, która napełnia otuchą ct.łą 
progresywną ludzkość - stanowią sukcesy 
obozu demokratycznego ze Związkiem Radzie . 
ckim na czele, zwycięskie pochody greckich i 
chlński-:h wojsk ludowych, si'na i nieugięta 
postawa włoskiego i francuskiego ruchu robot 
niczego i wiara w siły jutra, w siły demokra 
ej,! i progresu. 
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<CZIDOWJ[EK WKJ[BU<C\U 
Jeśli ktokolwiek pragnie opowiadać dziś 

o nowej Palestynie, czy też o działalności 
kolonizacyjnej, nie może nie poświęcić 
większości ąwych słów ruchowi kibueowe­
mu. Spotykamy w Palestynie zja\vi3k0 nie­
zwykłe i niespotykana dotąd 'w historii. 
Naród, który ma dość już swych wędró­
~ek, który żyje od tysięcy lat w krajach 
diaspory, który przystosowii.ł się do lokal­
nych warunków w różnych kra.iaeh - po­
wraca, by budować swą Siedzibę. 

W przeciąg.u ~tosu-!lkowo krótkiego okre­
su. czasu zm1emła się ekonomiczna i psy­
ch1czn~ kultura naro~u. żydzi porzucili 
specyficzne, golusowe zródła zarobkowania 
- i. w. epoce,. g~y V! cały~ świecie jesteś­
my sw1adkami ZJaw1ska ucieczki ze wsi do 
miasta, przejścia rolników do przemysłu i 
wolnych zawodów - musieliśmy wypisać 
na. naszym s~ta.~darze hasło powrotu do 
roll. Zrozurruehsmy, że tylko wtedy my i 
nas.ze dzieło będą miały perspektywy roz­
wo .i u, gdy zwiążemy się silnie z ziemią, 
tworząc fundament dla naszej narodowej 
i;i:~ysteneji„ Trzeba w tyąi miejs'cu t>odkre­
shc specyficzne warunki naszej ojczyzny. 
Krai, w którym ziemia leżała odlogiem od 
setek lat, ~dzie panowały obyczaje i kultu­
ra średniowiecza, w którym warunki przy­
rody nie sprzyjały rozwojowi rolnictwa i 
pracy człowieka - nie przyjął gościnnie 
garstki pierwszych zapaleńców. Do walki 
z trudnościami klimatycznymi, z wrogami 
narodowymi i społecznymi wystąpił 't'uch 
robotniczy oraz jego awan~arda ~ ruch 
kibuco~y._ Sukcesy osią~nięto nie za po­
mocą Jakichś cudów. Komeczny był codzien 
ny, niezmordowany wysiłek fizyczny i du­
chowy. Często musiano rezygnować z ele­
tn"ntarnvch Potrzeb koniecznych dla kat­
de~o kulturalnego człowieka. 

. Nieraz st.awiano .PYta~ie: w jaki spo­
sob udało się to os1ągnąc? Czy członek ki~ 
bucu został przekształcony w instrument 
dla wypełnienia określonego celu, czy jed­
nos~ka została całkowicie podporządkowa­
na l zmuszona do wyrzeczenia się własnej 
jaźn~. aby stać się maleńką śrubką w ma­
szyme? W ten -sposób można było budo­
wa.ć jedynie w tych warunkach, gdy pra­
cu.Ją.cy był poniżony i nie z~racano uwagi 
na 1ego potrzeby. W zupełme innych wa­
runkach powstało nasze dzie1'> w ·Palesty­
nie. Nie porządek tu decydował lecz czio­
wif''- idei świadom celu, do któ~ego dążył. 
Dlatego w centrum naszego życia musia­
no p_ostawić. człowieka aktywnee-o, uświa­
dorm<?nel'{o i nie można było doouścić do 
osłabienia ideowego napięcia. życie jednost 
ki wprzęgło się w twórczość kibucową, któ­
ra .obok wypełnienia narodowych zadań, po­
łozyła fundamenty nowego porządku dla 
reali~acji wizji przyszłości, socjalizmu, spo­
eczenstwa zbudowanego na pełnej równo­
ści po zniesieniu prywatnej własności. 

Nie ~yła to prosta droga. Każdy musiał 
walczyc z samym sobą, z przyzwvcza ienia­
~i p_rzeszłości, z indywidualnym! słaboś­
ciami oraz z ciężkimi trudnościami obiek­
tywnymi. 

Tak. jak w życiu każde;.ro człowieka, tak 
również w życiu członka kibucu zarysowują 
się różne o kresy wzlotu i depresji, miłości 

- i nieprzyjaźni, społecznej aktywności i pa­
sywności. Dla przezwyciężenia wszystkich 
trudności trzeba było stworzyć takie wa­
runki, w których człowiek znalazłby zado­
wolenie dla swych potrzeb, mógłby wzboga­
cić swe życie indywidualne i rozwinąć zdol­
ności. W kibucu potrzeby jednostki wiażą 
się z interesami ogółu. Oblicze naszego ~y­
cia jest różnobarwne - jest to cały świat 
w miniaturze. Praca i kultura, 7.ycie społe­
łeczne, polityczne, sztuka i muzyka - z żad 
nych z tych dziedzin nie chcemy zrezyi:;no­
wać. Nie stronimy od otaczajacei;o świata. 
wykorzystujemy wszystkie kulturalne i 
naukowe zdobycze w świecie - ale równo­
cześnie istnieje wśród nas silna tendencja 
do rozwoju samodzielnej twórczości, która 
stałaby do użytku naszej społeczności i by­
łaby bardzie.i przystosowana do naszyc}l 
form życia. Oto przyczyna, dla której kibuc 
czyni wszelkie wysiłki. stosownie do swych 
obiektywnych możliwości, aby stworzyć 
warunki konieczne dla rozwoju prawdzi­
wyrh zdoll'l.ości naszych towarzyszy. 

Wiele słyszeliśmy proroczych wypowiedzi 
o przyszłości ruchu kibucowego w k~a_iu. 
Także w łonie ruchu syjonistycznego nie­
którzy nie wierzyli, że kibuc wypełni swe 
z-:id„nia i osiągnie samodzielność. Wycho­
rlzili oni z nastepuiące~o „psychologiczne­
go" p1.mktu widzenia : „Odbierz człowiekowi 
indywidualną korzyść - wówczas straci on 
wszelką inicjatywę. Dlaczego miałby się 
wysilać w pracy, mozolić się dla rozwoju 
gospodarki. jeśli i tak nie zdoła zwiększyć 
swych osobistych korzyści?". Rezultatem 
tego faktu - twierdzili sceptycy - będzie 
le.nistwo członków kibucu, brak zaintereso­
wania i co za tym idzie gospodarczv upa­
dek. Rzeczywistość palestyńska wykazał~, · 
jak niesłu~zną była ta hipoteza. Tam gdzie 
prywatna inicjatywa nie mogła się ntrzy­
mać, gd7-ie prywatny człowiek musiał ulec 
w wr.lce z ciężkimi warunkami przyrody -
przychodził zespół kibucowy i z zjednoczo­
nymi siłami wykazał swą żywotność. Tak 
zbudowano większość gospodarstw w Erec, 
które nie tylko same utrzymują się, aie sta­
ły się również naiważniejszym instrumen­
t.cm. który umożliwił zwiększona absnrnc.ie 

alij i, wychowanie dzieci i młodzieży goluso- rzeczy koniecznych dla pracy. To samo do- I Człowiek w kibucu, który nie jest zmu• 
wej. Kibuc staje pierwszy na każde wezwa- tyczy ludzi pracujących w każdej dziedzinie szony do pogoni za pracą i zarobkiem, mo: 
nie do wypełniema wszelkich akcji i stwo- jak np. wychowawczej itp. 'l'owarzysze pra- że więcej czasu poświęcić pra,cy kultur~lneJ. 
rzenia nowych instytucji. cują w kibucu nie z obowiązku „odrobienia" i rozrywkom. Dlatego pośw1ęc:a on Vflę.ceJ 

Jeśli zachodzą jakiekolwiek sp1•zecznoś:.:i godzin, lecz rozumiejąc całą odpowiedział- uwagi zjawiskom, zachodzącym w kraJU l w 
interesów między członkami kibucu w f'il- ność wypełnianego zadania, oraz własny in- świecie, ale to nie wyczerpuje jego zainte­
niejszym stopniu, to w pierwszym rz~dzie teres. Wspomniane tarcia powodują niekie- resowań. Poważnym problemem w Palesty. 
ma to miejsce na punkcie przesadnej odpo-. dy pową.żne komplikacje w życiu kibucu nie w ogóle, a w życiu kibucowym W. szcz~­
w:Nlziąlności z~ pracę i zad11,nia, zo. li:tóre i naprężone stosunki wewnętrzne. Prawda, gólności jest zagadnienie w podwyzszema 
jednostka jest w kibucu odpowiedzia'tna. wszyscy rozumieją, że jest ta sama kasa, kwalifikacji zawodowej. Jest. to jeden .z, 
Zdarza się niekiedy swego rodzaiu zaślepie- ten :sam kibuc i że wszelkie wysiłki zwięk- czynników od któryeh zależna Jest sytuacJ.a 
nie, które nie pozwala ogarnąć całości dzie- szają wspólną koFzyść, lecz gdy jednostka ldbucu. Musimy dążyć do teg~, aby .z .kaz: 
ła. JeśJi w kibucu wynikają tarcia między wypełnia swoje zadanie, wówczas widzi, jak dej jednostki ziemi uzyskać Jak naJwięc~J 
ludzmi, tak jak w każdym innym społeczeń- gdyby swoja własną sprawę, która często żywności dla czł<?wieka. Nie .~yliśmy ro~1-
stwic, to w pi13rwszym rz~dzie z te.i przy- zacieśnia ogólny horyzont. kami od urodzema, przybyhsmy do kraJU 
czyny. Człowiek odpowiedzialny za określo- ~ycie człÓwieka w kibucu nie ogranicza ni~znanego n8.DJ- pod względem w~runkow 
ną gałęź gospadarczą iest z wszystkimi . · . . . . i t · klimatycznych i gleby. Nie moghśmy się 
swymi myślami ześrodkowany na jednym &ię ~e~~ie do · pracy 1 ~odzmy. Mus my .ez wiele nauczyć od Ąrabów, stałych miesz­
zagadnieniu: jak obniżyć koszta. produkoji

1 
s~arac się 0 wzbogacenie wewnętrznego ~Y~ kańców kraju, którzy prowadzih niezwykli'.' 

jak zaoszczędzić dni pracy, jak zwiększye c1a duchowego n::i.szych towąrzyszy. Jak JUz prymitywne gospodarstwa - dlatego tez 
produkcyjność pracy i urodzajność ziemi. wspomniałem warunki, w których znajdu- każde nasze gospodarstwo zamieniło się 
Największą tragedią jest dla tych ludzi, jemy si~ są tego rod~aju: żi; mo~e j~ prze- jakby w małą st~cję ekspe~ymental~1ą. Pr~­
gdy n. p. nie otrzymują na czas traktoru trzymac tylko człowiek idei o okreslonym cowaliśmy, a rownocześme musiehśmy s1Q 
dla orki, wody dla nawodnienia, czy innych poziomie kulturalnym. uczyć, czytać i interesować się zdoby~~aml 

---------- nnuki w tej gałęzi,"?' której pracl?~ahs~y. 

Pisarz w kibucu 
(Z przemówienia Daniela Ben-Nachuma na zieidzle pisarn Klbucuu-Arci 

w Mizra) 
Były czasy. kiedy te dwa pojęcia wyda-1 rzałych owoców. A .J?dY: przybyli~1ny d_o 

wały się nam kontrastem. I wydają się one Erec, by tu ząkorzenlć się, o~now1ć zvcrn 
również niekiedy naszym towarzyszom, narodu i człowieka. było .to związane z cza: 
znajdującym się poza kibucem. Niektórzy so\\'.ym wyrzeczemem się pewnych gałęzi 
powiadają, źe w ciasnych i:ama.ch systemu życia kulturalnego. 
P!acy - nie i;n.B; swobody, rue ma przestrze: Zaczęliśmy od fundamentów. Zdawaliśmy 
m, a sztuka 1 literatura wymaga.Ją pewni:J sobie sprawę, że wraz z zaklimatyzowanrnm 
swob?dy. P~wstały . O!J.e pr~ez .wYZWO!eme się w kraju, wzrośnie również nasza kultu­
częśc1 energ~1 Iud?:kie.i z c1ężk.1ego trudu, re.. Wiedzieliśmy, że przyjdzie czas również 
z szareg<? dnia pra.~y. Faktem Jest, ~e kl.a- na wychowanie, sztukę, literaturę, które 
sy pracuJą.ce za wyJą,tkiem Zw. Rad~1~ckie- wyrosną z nowej gleby. 
go nie !.!tworzyły qotychczas bogateJ litera- . ~ . . k 
tury. Literatura była spuścizną. klas, które ~~zą r~eczyw.1st~śc me będzi.e .dos o_na-
korzystały ze swobody z wolnego czasu. ła, Jezeh me zną.idz1e swego odb1c1a. w ht~-

, raturze od wewną.trz. Marzymy o ht.:!ratd-
Lecz nasza wizja. - jest wizją ki!>ucu, rze, która wyrosłaby z żvcia pracy. 

jednoczącego w sobie wszys~kie funkc3e źy- ZA.czynamv jako garstka. Każdy z nn.s, 
cia ludzh.:iego. Członkowie kibuców, tworzą- który wszedł na tę drogę wie, jnk trudne 
cy nowe wartości, zbierający J?lon z :oól. są. pierwsze kroki towarzyszy, biorących 
umie~ą nie tylko orać, lecz równ1~ż .wmk.ać pióro do ręki. 
~ na]g~ęb~ze pokłady duszy lu<!zkH~J, m:me: Niewątpliwie bez talentu ni~ ma; ~wó~-
1ą wzmeśc s.zta~dar wyzwolenia i walki czości literackiej, lecz talent rowmez. me 
klaSY' robotn1czeJ. . • powstaje sam z ~i~bie. Talent na!eży p1el.ę-

W diaspor:>.e rozwinęliśmy bogate zycie gnowac,. ocbramac, kszt~lt<?wac; nal~~Y 
kulturalne. któremu jednak. brakło ko:zen~. stwo!'Zyc at:rp.osfer;-.. w ktoreJ mogłaby się 
Bez tych korzeni nie moglismy wYdac doJ- rozwmąć tworczośc llteracka. 
,!'llłłtłłUltlłllllllllłllHllllllllUlłłllllłUłllłllltłłlłflOllllUUłlłltUttłłUfUtlłlllłltllłtlłflUtlłtłllłlllłlllllttlłllłllłlllllłllllltHllłUllUfllłlłlftlflłllłlłlłlUllll: 

~ Nakładem Euro.,,e;skiefl,O Biura Haszomer Ilacair w Pradze '~ 
uk.azała się książka JOSEFA Ił ASZICA w ;ęz;yhu żydowskim _ 

pt. ,,Arabowie w Palestynie'' l 
str. 78 - Cena z/ 100. Do nab»cia w adminis.lrac;i „Most~". 

Łódź, Kilińskiego 49 i we wszvstkich oddzialach Haszomer 
Hacair w kra;u 

:UIUlllllllllllłlllllłUllUfłłtłlłlltll.llllllł1lłllll1lt111UllłlłlłlłUll l llllłłltlłlfłllllłllllllłUHUllllłl1UlłUlłłlł1HllłlfltllłlłlUłłUlllllłlfłłlllltllllłlllłlllllllłłll 

Kronika ruchu kibucowego 
ZJAZD KOMISJI KULTURALNYCH DANE STATYSTYCZNE 

W połowie listopada w kibucu Ejn Haszo­
fejt odbył się ogólny zjazd Komisji Kultura!· Powierzchnia ziemi znajdująca się w roz­
nych Kibucu ,Arci, z udziałem .delegatów porządzeniu kibucu Arci wynosi 124.675 du­
przeszło 40 kibuców. Obrady zagaił D. Ben- namów. 
Nacbum. Obszerny referat na temat „Kultu-, . . . . 
ra i rewolucja" wygłosił M. Zilberta.l Wy- I Podstawowe inweslyC]e na jeden kibuc 
głoszono rów~ież szereg referatów o działał- wynosiły w kolonizacji dowojennej - 953 

ności kulturalnej, scenicznej i muzycznej. W funtów, w kolonizacji lat wojennych - 1034 
toku dyskus}i, w której wzięło udział ponad funtów. 
30 osób podkreślono konieczność przystoso- · . 
wania działalności 'kulturalnej do nowych Własny kapitał w doWOJennych gospodar-
warunków w obliczu zadań chwili obecnej. stwach - 21,1 proc, w gospodarstwach z okre­
M inn. uchwalono utworzyć centralny fun- su wojny - 4,5 proc. 
dusz kulturalny Kibucu Arci. Srednie zadłużenie eospodarstwa w dowo-

jennych kibucach - 716 f., w kibucach z 
SEMINARIUM DLA NOWYCH IMIGRAN- okresu wojny - 1304 f, 

TOW 

w kibucu Bet-Alfa odbyło się seminarium 
dla nowych imigrantów Głównym celem tego 
seminarill.(O było - dokształcenie. i".ligra~­
tów po ich rocznym pobycie w kraJU 1 w k1~ 
bucach, oraz przygotowanie ideologiczne i mo­
ralne do zadań, oczekuj~cych ich w drugim 
roku pobytu w Erec. 

Gospodarstwa Kibucu Arc! posiadają: 2986 
krów, 70.365 sztuk drobiu, 5758 sztuk bydła. 

Koszty utrzymania człowieka w kibucu 
wynoszą przeciętnie 180 funtów rocznie. 

OTWARCIE WYSTAWY KIBUCU AltCI 

W TEL-AWIWIE 

20 grudnia odbyło się w Tel-Awiwie otwar­
cie wystawy plastyki i rzeźby, zorganizowa­
nej przez członków Kibucu Arci. 

Zgodnie z tymi W)'tycznymi, opracowano 
plan nauki seminarium, który objął głównie 
zagadnienia ekonomiczne, społeczne i poli­
tyczne Palestyny, Jest to siódma z kolei wystawa organizacji 

plastyków i rzeźbiarzy Kibucu Arci. Jest to 
SEMINARIUM DLA KOBIECEGO AKTYWU natomiast pierwsza wystawa zarepreZP.nto-

z inicjatywy Kibucu Arci wspólnie z par- wana w Tel-Awiwie, tym samym umożliwio­
tią Haszomer Hacair, zorganizowano semina- no szerszej publi:zności, k?ło~ artystyczny~ 
rium dla kobiet z udziałem 52 towarzyszek. I i krytykom sztuki zapoznac się z twórczością 
Celem seminarium było przygotowanie ak- artystów kbiucu Arci. Poprzed~i? wystaw? ta 
tywu dla wypełnienia zrdań kił'>ucu AJ:ci. ru- była zareorezentowana w Halfie i w kilku 
-:hu i partii Haszomer Hacair. \r.ibucach.. 

Praca i udo:;ikonaleme naszych umieJętnosct 
trwają nieustannie. Czytanie gazet facho~ 
wych krajowych i ~agranic~n~ch1 kursy l 
seminaria, spotkama specJahstow - oto 
dro!'!:i do pogłębiania znajomości zawodo~ 
wych. , 
Różnobarwna jest działalność kulturalna 

w kibucu i szerokie obejmuje dziedziny„ 
Zaczyna się od odczytów, dyslmsji na te. 
maty polityczne, a kończy na seminariach, 
prowadzonych przez profesorów Uniwer• 
sytetu Hebrajskiego, k~órzy wzięli na sie.i 
bie zadanie szerzenia wiedzy wśród naj„ 
szerszych warstw społeczeństwa. N a każ• 
dym kroku moźna zauważyć troskę o za• 
spokojenie potrzeb kułturalnyc?. W o~ta~· 
nim roku urządzono kina, w w1ększośc1 k1• 
buców, które wystawiają .filmy w k~d~ 
tygodniu. Do kibuców, ktore nie posiadaJą 
odpowiednich urządzeń przyjeżdżają ki~a 
objazdowe. Kilka razy w roku przybywaJą 
teatry „Habima", „Haohel" i inne, które 
starają się o utrzym~nie stałego ko!1t8:k~u 
z osiedlami rolniczymi. Te dni zam1emaJą 
się w święto dla całej okolicy. Zewsząd 
przybywają ludzie na !llas~ynach, woza~h, 
osłach, by rozkoszowac się przcdstaw1~­
niem i spędzić kilka godzin w otoczemu 
artystów, nawiązując z ni!fli ro:i:moVfY o 
sztuce. Kontakt z artystami płynie me ze 
sceny, lecz jest całkowicie bezpośredni. 

Nie zadawalamy się jednak wyłącznie 
t~'m, co otrzymujemy z zew?ątrz. ~ażd~ 
kibuc stara się o rozwóJ samodzieh1eJ 
twórczości. Przy)dadem może być ostatm 
festiwal taneczny w Dalii. Wystąpiły tam 
grupy taneczne z wielu kibu~ów, które od 
lat trudzą się nad stworzemem ludowego 
tańca palestyńskiego. We wszystkich uro„ 
czystościach i świętach kibucowych pro­
gram urozmaicają właśnie wystąpienia 
tych zespołów. Są to w pierwszym rzędzie 
koła dramatyczne i chóry. Odgrywają one 
wielką, rolę w życiu kibucu, nie można bo· 
wiem ciągle żyć dniem codziennym. Czło ... 
wiek dąży do wytworzenia od czasu do 
czasu nastroju bardziej podniosłego, świą­
tecznego. 

Przejście z golusowego życia było rewo• 
lucją w życiu każdej jednostki. Odrzuciliś­
my wszystkie obyczaje przeszłości, aby 
stworzyć nowe formy i zwyczaje, odrzuci­
liśmy swięta o charakterze religijnym. Na 
miejsce starych form nie stworzono jesz­
cze nowych. W pamięci wszystkich pozo­
~ tały święta: soboty, Pesach, Chanuka etc. 
Tkwiła jeszcze w pamięci atmosfera, która 
Panowała w każdym domu żydowskim, a 
która pozostawiła swe piętno na każdym 
d.7.iecku . i dorosłym. W pierwszych latach 
nie mieliśmy żadnej tradycji świąt, ale 
czas przeszedł i odczuliśmy niedługo, że 
wytworzyła się pewna pustka. To pobu­
dziło nas do poszukiwania nowego wyrazu 
dla świąt. Znaleźli się tacy, wśród robotni­
ków, którzy żądali powrotu do dawnego, 
Szukaliśmy .iednak takich form, które bar­
dziej odpo·Niadałyby naszej nowej rzeczy.; 
wistości. Odrzuciliśmy formy zewnętrzne 
pozostawia iąc jedynie treść. Stworzyliśmy 
nową tradycję, świat przyrody i pracy: Tu 
b'szwat, Hag Habikurim, święta wiosny i 
wyzwolenia - Pesach, którym nadaliśmY, 
specjalny wyraz. 

życie społeczne wiąże się w kibucu z ŻY· 
ciem jednostki. Wypełniając swe społeczne 
zadirnia znajduje członek kibucu przytulny 
l{ącik w swej .rodzinie. Jego prywatny po- • 
kój, w którym spędza wolne godziny po 
pracy, gdzie spotvka się ze swoimi dzieć­
mi, staje się ważnym czynnikiem w życiu 
kibucowym. Tu wytwarza się troska jed..; 
nostki o estetyczny wygląd pokoju, o wy-
~~ ' 

W miarę, jak kibuc wzmacnia się i roz· 
wija gospodarczo wzrasta również troska 
o jednostkę i jej warunki. 

Nie czas jeszcze dla przeprowadzenia bi• 
lansu. Ruch kibucowY przebył" długą dro· 
gę rozwojową w krystalizowaniu swych 
wartości i organizowaniu swego życia. 

Tworzy podstawy dla nowego t>Orządku 
społecznego, który umożliwi wyzwol~~ie 
człowieka i rozwój jednostki. 
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!e śniegiem powoduje, że liche j~sionki i jesz- us nme oddaje hołd tej koblecie. ~ twórczości Schagalla. op~no~ał wszystkie tajniki swego k~sztu. 
cze lichsze buty mieszkańców stolicy niemiło- Wielkie portrety z tego okresu i liczne pano-
8iernie przemakaią. Przechodnie, którzy za- ramy przyciągają oczy odwiedzających. 
zwyczaj o tej porze spieszą do pracy, krążą 
wzdłuż smętnych i bezludnych bulwarów. 
Nawet syreny mikzą - Paryż dziś strajkuje. 

Na targach Clichy rozeszła się błyskawicz­
nie pogłoska: „RobotniCy zajęli wejśc'e do 
fabryki Renault. · Zatarasowane· bramy chro­
nią załogę, która przygotowuje się do rozpra­
wy na wypadek użycia przeciwko nim si'y".„ 
Wśród robotnic czyniących zakupy i dzjeci 
p1zewijają · się gazeciarze. Nikt jednak ga.zet 
nie kupuje, które nie przynoszą nowin. ży­
je się teraz każdą g.odzi.hą, każdą minutą; 

Ktoś obwieszcza: ' „Kolejarze zamknęli sta­
cję liońską. Po „Gary de Lyon" stanie i 
,.Nord", forteca paryskiego aktywu partii -
czy ·za nimi pójdą inni? A może Schuman się 
zawaha? Moź.e ustąpi? Twarze posępnieją, 
~ikt już dziś nie wierzy reakcji - nawet, je­
śli jej bronić będzie Blum. 

I 

Fala strajków pie doszła jeszcze do mu­
zeów. Piękny buaynek na Avenue New York 
zatopiony jest w spok'oju swego stylu. So­
lidne litery głoszą: .,Wystawa ws.pókzesnego 
malarstw.a francuskiego". A właściwie wy­
Ptawa żydowsltiego malarza rodem z Witeb-
1ka - Marka Schagalla 

' 2. 

Okazuje l'ię, że zwłedzając wystawę mi­
~trza w ten oto pochmurny póranek, nie je­
stesmy sami. Od rana już roi się tu od ludzi: 
studenci, robotnicy, początkujący malarze i 
solidnie ubrani turyśd - wszyscy z nabo­
żeństwem zatrzymują się przed śetkami obra­
zów różnego kalibru, różnej tematyki i róż­
nej palety. Tym razem przedsta\~iono Pary­
żowi całego Sd1a.galla: od Witebskll do Nowe· 
go Jorku. Przedstawipµo Scbagiilla, młodego 
malarza, który zo~tawil poza sobĄ rodzinny 
Witebsk, by dotrzeć . do stolic iwiała kultury, 
skąd znowu wraca, choć inny, zmieniony, do 
wyśnionej ojczyzny, żydowskiego Witebska -
macien.y. 

3. 

Na wystawie twórczość mistrza rozmiesz­
ezono w trzech wielkich salach zgodnie li 

chronologią. W pierwszej - okres rosyjski. 
Witebsk i Mo:-kwa · przewijają się w tej sali. 
Przysłowiowe . schagaHowski!l , miasteczko ży. 

dowskie, ściśnięte chałupki, pochylone jedna 
ku drugiej, rzeczywistość oryginalna w swej 
prostocie i absurdalnej egzyst~ncji, bez real­
nego oparci.a o grurit, o zięmię. Trudno tu 
lyć mimo głębpkiej · miłości, jaka ogarnia 
kontury każdej chylącej sfę ku ziemi chaty 
tej. Ale jeszcze trudniej tu kochać· - tą real­
ną miłością, obejmującą ramio'nami cały 
~wiat. Na to trzeba ulotnić się w obłoki, by 
Jniknąć tragicznych kontrastów dnia dzisiej-
12ego. A tuż po tym miasteczku widzimy re­
.imlucję . Tt! i ówdzie pokut.uje futuryzm, któ­
ry chciał zmierzyć się z przestarzałymi for­
mami przedrewolucyjnego malarstwa rosyj­
skiego. Oto mówca, stojący na głowie, by 
przekonać rozentuzjazm-0wany tłum - da­
lej miasio. zamienia:i<1cc się ' w .gruzy pod na­
porem ostrych barw juh'ze.nki. - wszystko to 
Jbrazy pełne napięcia tych dni, w których 
rodził się wielki Październik. Następują dni 
Leningradl.f i symboli zawarte· w szeregu sub­
telnych. nad wyraz l~dzki~h płócien objętych 
nazwą „Cyrku". Tu~aj widzimy nowego Scha­
galla. Staje przed nami ma.Jarz duszy ludzkiej , 
obrazujący je.i cierpienia w różnych posta­
~iach i okolicznościach. P'l raz pierwszy po­
kazuje 'łrtysta swę~o · przewodnika w życiu, 

1'1'.eodżałowaną żonę Belę Schagall. Postać jej 
ukazując::i się w potężnym studium „Duo" 

Radz~ecki almanach 
w ~ ęzyk u żydowsk im 

H.· Safrin ~ 

Kubizm wpłynął na Schagalla, zwłaszcza 
jeśli idzie o przedstawienie martwej natury, 
ale też i nietrudno odnaleźć w jego panora­
mach silne wpływy Van Gogha, szczególnie, 
gdy przedsta..,via spokojne obrazy na~ury 
zauważone przezeń w różnych porach roku z 
poddasza nad Sekwaną. 

Okres wojenny, tragedia narodu wyryła 
głębokie piętno na twórczości mistrza. Osobi­
sta tragedia spowodowana utratą drogiej to­
warzyszki życia wiąże się z cierpieniem Scha­
galla - Żyda, opła:Cującego golgotę sweg<> 
narodu. Motyw ukrzyżowania, Chrystus, jako 
prorok żydowski, płacząca skrwawiona Tora, 
strach i sceny rzezi nasuwają asocjacje z 
wiekopomną „Ir hahariga" Bialika, oddając 
całą grozę martyrol.ogil zydowskiej. Ten roz­
dział twórczości Schagalla zrealizowany w 
Ameryce nadaje trzeciej części jego wystawy 
char~kter ponu~ego misteripm, które choć 
częściowo wyraza ogrom cierpienia Izraela. 
Ostatnie obrazy, właśnie te, które opowiada­
~ą o tragedii żydostwa budzą największe za­
irtteresowanie, utrudniając dojście do tych 
płócien, które niestety stały się własnością 
najróżniejszych muzeów w starym i nowym 
świecie, gdzie opowiadać będą o tragedii na­
rodu żydowskiego. Mimo że płótna jego zdo­
bią muzea różnych krajów - dorobek Scha­
galla należy w pierwszym rzędzie do tych 
wśród których Powstał i dla których obecni~ 
tworzy, marząc o własnym zakątku w Erec. 

Schagall dekorator - budzi nie mniejszy 
podziw od Schagalla malarza. Setki szkiców, 
~dj.ęć i akwcy-eli, zebrany:h chronologicznie 
sw1adczą o mezwykłym talencie artysty rów­
nież i w tej dziedzinie. Schagall wniósł no­
we elementy malarstwa nowocze:mC':!O. wv­
w.olując niezwykłe efekty swą śmiałą ko~~ 
strukcją dekora<:ji i bogatą skalą barw. 

Niewiele galerii budzi w tych dniach zie 
mowych tyle zainteresowania, co wystawa 
schagallowska. Nawet i dziś w tak ciężkich 
czasach Paryżanie wykazują. że potrafią do­
cenić wielkich mistrzów sztuki. 

1 .. cóż dalej ·s·zary człowiek~? ... 
. (No ~arginesie rewii Dzigana i Szumachera) 

Od szeregu miesięcy nie byłem w teatme I dworów chasydzkich. Sens tych bezpreten- 1 nowych tricków, przestarzałych manie!', 
żyd?wskim. Co tu owijać w bawełnę? Nie sjonalńych na pozór piosenek był głęboko które wciąż jeszcze wywołują huragany 
kusiły mnie sztuki, wydobyte z lamusa ma- dydc.ktyczny. Reko.nsfruując je dzisiaj, śmiechu na sali. Artysta idzie po linii 
ło. wybrednych upodobań naszej publiczno- uzyskujemy · przekrój rzeczywistości żydow- mniejszego oporu, wdziewając groteskowy 
śc1, która roztkliwiała się kiedyś nad losa- skiej owych czasów. I kostium ,roznegliżowując się na scenie -
mi problematycznych bohaterów Jakuba Między Bogiem a prawdą: przysłuchu- uciekając się do niesmacznego efektu„ .• 
G?rdina. Ten „żelazny" repertuar stano- jąc się rewii Dżigana i Szumachera, uśmia- ineksprimablów i intymnej garderoby 
wił poważną zaporę na drodze nowoczesne- łem się serdecznie. Para tych artystów „z damskiej. 
go d~a~atu żydowskiego, k~ór?' - ujrzaw- Bożej łaski'_' tyle ma w sobie świe~ości, j Sz . . Dżig;3-n ~ I. Sz_umacbe~, w charakte· 
szy swią.Uo rampowe w W1lme - rozpo- tyle prawdziwego humoru, tak bezposred- rze rezyserow I - Jak głosi program -
czął swą ciernistą wędrówkę po stołecz- nio nawiązuje kontakt z widownią, że trud-! „konstruktorów", starają się uczynić rewię 
nych. i pr.owincjonalnych scenach. Niestety, no oprzeć się paroksyzmom śmiechu. Mus- ; swą wielobarwną i aktualną. Przed oczym.a 
zbyt długo trwał okres „ząbkowania" na- kuły twarzowe z miejsca reagują na każde ; widza przewija .się parę udanych obrazów, 
szej rodzimej Melpomeny. powiedzonko, nie dociekając ani_głębszego do których w pierwszym rzędzie zaliczyć 
· f>rzyznaję, że oczy moje zaszły mgiełką sensu, ani wielu często leciwych dowcipów. 

1
1 należy ins. cenizację piosenki I. Mangiera 

sentymentu, njrzawszy na sążnistym afi- Do powodzenia numerów o charakterze „Pod gruzami" (świetny Kataryniarz Wul­
szu zapowiedź „widowiska muzyczno-saty- czysto rozrywkowym przyczynia się w nie- fowicz) oraz troskliwie opracowany - pod 
rycznego" pod kierownictwem ulubionych malej mierze doskonale zgrany zespół, któ· względem muzycznym i choreograficznym. 
artystów· Dżigana i Szumachera. W pamięci ry nie wybijając się ani jednym oryginai- - „Album" Brodersona. Twórczym życiem 
mej odżyły sżczytne tradycje „Azazelu" i nym talentem, stanowi doskonałe tło dla kipi „Pieśń o słowie żydowskim" (Mizmor 
„Araratu" - żydO\vskiego teatru miniatur, rozwinięcia niepośledniego kunsztu „gwiaz- l'jidisz") pióra J. Janasowicza. 
tak'zwanej „nadscenki" („Iberbretl"), któ· darów" rewii żydowskiej. Oryginalny pomysł poety 'Aszendorfa 
rą opromieniał swym talentem Mosze Bro- Toczą się więc na scenie beztroskie dia- - inscenizacja fragmentu „Kulawego Fisz· 
derson, a pod którą kładł podwaliny ge- logi, dowcipne rozhowory - które posiłku- ki" Mendele Mocher Sforim - nie znalazł 
uia,ny odnowiciel teatru żyd .wskiego, Da- jąc się arsenałem niezawodnych akcesoriów ani odpowiedniej oprawy scenicznej, ani 
wid .Herman. W przeciwieństwie do drama- z lat przedwojem1ych -- czynią rzekome odpowiednich wykonawców. Na tę samą 
tu, . który z trudem tylko torował sobie aluz~e do naszej burzliwej teraźniejszości. trudność natknął się zresztą w Moskiew· 
drogę do serc i świadomości naszych do· Kapitalny jest I. Szumacher. ucieleśniając skim Teatrze Kameralnym A. Granowski, 
morosłych widzów - inscenizowana pio· postać „nawróconego" Szmendryka. Mono- wprowadzając do m'onologu „Podróży Be· 
sen1'a ludowa, przeniknięta satyrą i sa- log świetnie przemyślmw, odegrany z · dużą njamina III" - mędrkującą klacz. Poza 
moironią, zawsze znajdowała jak najżywszy werwą i kulturą artystyczną, nawodzi na tym „Klacz" - symbol mas żydowskich 

,, Jak. d('nosi „LHe-ratuniaja .Gąze-ta" w Mo· · ' · oddźwięk w duszach szerokich mas. Odnosi pam1ęc mezapomnianą kreac-ję „Ks. Trze- w utworach „dziadka" naszej literatury -
'.łkw ie uhzal bię a!ma-iach ,;Hajmland", w .ję- się to w równej mierze do pseudoreligi jnych ciaka". To :samo można pov.'iedzieć o jego pospolicieje tu do roli najzwyklejszego, ha-
zyku żydowskim. Numer zawiera między in· „Purimszpilów", w których improwizatorzy interpretacji satyry „Wachlarz". sającego po pastwisku„. konia. 
nymi pi erwszą cięi-c'. nowPj pC' wieki Berget. z ludu dawali upust swej nienawiści prze- „Migawki z życia" transponowane na Chwalebnym i ambitnym poczęciem by4 

go.na „Dwcl światy . o•nv..-:nd,rnia Slelmacha, ciw wszelkiego rodzaju ciemiężcom, jak i do dial0g, pozwalają parze artystów rozwinąć ło, bez dwóch zdań, wskrzeszenie miniatury; 
Zilbermana, wiersze GaHdna, . Hofsteina Bm- „Spiewaków brodzkich", a zwłaszcza d.o l pełnię swych talentów, które w organicz- perecowskiej „Szoszanas Jakow" , lecz in­
dersona i Markisia. . . ' I wielce utalentowanego Welwla Zbarażera ny wprost sposób uzupełniają się wza- scenizacja jej daleko odbirga od oryginal-

. - owych trubndurów żydowskich „Wieku jemnie. Natomiast monolog Dżigana „Nie nego ujęcia Dawida Hermana, staje się po· 
Almanach P"'nzie s1e obecnie LtkaL~wał co Oświerenia", którzy mizci·ykordią satyry za ~ wiedzie mi się" - abstrahując od banalnoa- wszednia i trywialną. 

d.wa miesiąca. dawali ~micrtelne ci-Osy obskurantyzmowi ' ci tekstu - 7.hvt f'7.Psto korzvsta z szablo- I (Doko1'iczenie na sfr. 7) 
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(Dokończenie ze str. 6) 

Miłą niespodzianką wieczoru był wy... 
stęp utalentowanej śpiewaczki Rozy Raj4 
skiej, która z przejęciem i umiarem arty„ 
stycznym wykonała dwa 'utwory lJ. Ja~ 
nasowicza - sentymentalny romans „Na 
szlakach rosyjskich" i poprawną, acz mało 
mówiącą piosenkę „Tel-Awiw". 

oraz układu sił politycznych jiszuwu 
„1\llSZl\IAR" w artykule wstępnym 

p. t. „Los Haapala" pisze: 
„Haapala 1est nakazem, który realizu­

jemy do dnia dzisiejszego. Powtarzaliśmy 
już nieraz, że żadne okoliczności nie wpły­
ną na przerwanie dzieła budowy i aliji. Ro­
zumiemy, że musimy iść ciągle naprzód i 
wzrastać liczebnie i pod względem mocy. 

Alija i budowa w pierwszym rzędzie o­
kreślają naszą siłę polityczną. Nie polega­
liśmy na deklaracjach i uchwałach. Pa­
miętaliśmy, że tylko czyny pozwolą wcie­
lić w życie deklaracje. 

Nie ma żadiiej przyczyny, aby zerwać 
z tą rewolucyjną tradycją syjonizmu. Na­
razie posiadamy jedyhie uchwałę ONZ. 
Jest to rzecz wielka, ale nie wszystko. Je­
szcze długi okres czasu dzieli nas od reali­
zacji tej uchwały. Poważne siły występują 
przeciwko nam1 zamierzając zniweczyć u­
chwałę ONZ. Siły te pragną, aby werdykt 
Organizacji Narodów Zjednoczonych nie 
był ostateczny. O to właśnie toczy się 
walka. Mimo ty$ podłych knowań na­
szych wrogów musimy zrealizować uchwa­
łę ONZ. Wbrew ich zakusom wykażemy, 
że alija będzie kontynuowana". 

„Haarec" omawiając kwestię bezpie­
czeństwa. pisze: 

„Hagana składa się z różnyćh grup od­
działów młodzieży, ' wojska ochronnego, 
piechoty oraz oddziałów szturmowych. 
Każda grupa posiada różnego rodzaju jed­
nostki specjalne: zwiadowców, szturmow­
ców, saperów i t. p. Oddziały szturmowe 
(Palmach) stanowią wyborowe jednostki 
doskonale uzbrojone i wyszkolone. Przypo 
minają one angielskie comandos, przyspo­
$obione do szybkiego wtargnięcia do 
twierdz przeciwnika i przełamania jego 
frontu. Oddziały piechoty Hagany niewie­
le różnią się od regularnej armii. Posiada­
ją one wyszkolenie do walki defensywnej 
i ofensywnei. Piechota stanowi rdze{1 sił 
obronnych Hagany. Oddziały ochronne 
o 1:Jcjmują starsze roczniki i są przygoto­
wane głównie do walk w pozycjach obron­
nych. 

. Jedynie niewielka część Hagany jest 
czynna w chwili obecnej, aczkolwiek i ta 
mała częf.ć obejmuje dziś tysiące ludzi w 
całym kraju. 

Vv Tel-Awiwie znajdują się dzisiaj 
dziesiątki pozycji oraz setki obrońców, 
zmieniających się co kilka dni. Funkcje 
obronne należą obecnie głównie do oddzia 
łów ochronnych wspomaganych przez od­
działy piechoty. 

Dla przeciwstawienia się bandom arab­
skim, ten układ sił Hagany jest wystar­
czający. Jednak po ewakuacji brytyjskich 
sił zbrojnych nie wiadomo jak się sytuacja 
ułoży, jakie zadania wypełniać będzie Le­
gion Arabski i czy nastąpi agresja ze stro­
ny sąsiednich państw arabskich. 

Wystarczv przyjrzeć się długim grani­
com państwa żydowskiego, by zrozumieć, 
że zachodzi konieczność uzupelnienia sze­
regów nasze; piechoty wielu tysiącami no­
wych żołnierzy. Konieczne są również ka­
dry żołnierzy dla uzupelhiehia oddziałów 
szturmowych. 

Omawiając układ sił politycznych w 
jiszUwie „Haarec!' stwierdza: 

„Polityczny fetmertt partyJnv wzrast~ 
stale w jisztlwie w związku ze zbliżającynu 
się wyborami do Asejfat Haniwcharim, a 

· także ze względu na perspektywy bliskiej 
samodzielności politycznej. 

$erce zabiło radośnie na tę wiadomośc. 
Zgoła nieoczekiwanie znalazłem drogę do 
żydowskiego ruchu oporu. Jeszcze zanim 

Wszystkie okoliczności świadczą o tym, 
że wyborcy staną wobec układu sił i utwo­
rzenia ośrodków polityćznych według no­
wych linii. 
Najważniejszym ośrodkiem, który nale­

ży uwazać za fakt dokonany, stanowi ze­
spolerlie partii Haszomer Hacair z partią 
Leachdut - Haawoda-Poalej Syjon. Nie 
ulega wątpliwości, że zjednoczenie, stano­
wiące niejako cios dla Mapai kładzie kres 
naclziejom zjednoczenia obu frakcji. 

Drugim ważnym zjawiskiem będzie dą­
żenie organizacji odszczepieńców do uzy­
skania prawnej pozycji politycznej w pa1i­
stwie żydowskim. 

Te tendencie są bardzie; jasne wśród 
członków grupy Szterna, pragnących utwo 
rzyć grupę polityczną o lewicowym, socjal 
no-politycznym zabarwieniu, która będzie 
się deklarowała za planową gosoodatką 
wewnętrzną i nacjonalizacją zasadniczych 
gałęzi przemysłu. 

Niejasnym dotychczas jest program Ir­
guh Zwai Leumi, który posiada więcej 
członków od Szterna. Faktycznie Wątpić 
należy, czy przywódcy tej grupy potrafią 

uniknąć rozłamu w chwili, kiedy jej człon 
kowie będą musieli określić swój program 
społeczny i politvczli.y. Wątpliwym jest czy 
sam sprzeciw wobec podziału w rodzaju ir­
redenty będzie wystarczającą przynętą 
dla zmobilizowania większych mas. W każ 
dym razie z wewnętrznych rozważań pro­
wadzonych w kołach Itgunu wynika, że 
wzrosły, tendencje przeciwko zjednoczeniu 
z rewizjonistami. W każdym razie Irgun 
będzie organizacją o charakterze prawico­
wym, być ,może z zabarwieniem religijnym. 

Po bezwzględnym poparciu, jakiego u­
dzielił Związek Radziecki projektowi utwo 
rzenia państwa :żydowskiego również par­
tia komunistyczna przyjęła hasło państwa. 
Różnice między tą partią, a żydowską par­
tią komunistyczną znacznie osłabły. Nale­
ży więc oczekiwać utworzenia zjednoczo­
nej partii komunistycznej. 

Dużo jest wątpliwości co do lósu Mapai 
odnośnie siły, którą zdoła ona zmobilizo­
wać w nowym układzie. Należy oczekiwać, 
że Mapai będzie prawym skrzydłem „socjal 
demokratycznym" w obozie lewicy." 

lnleligencja arabska 
· odgrad?!a s\e od dz;ałalności reakcji 

TEL-AWIW (obsł. wł.). W ostatnich Terroryści arabscy wywierają silną presję 
dniach odbyło się tu posiedzenie Rady Mię- na ludność, a zwłaszcza ni! inteligencję, 
dzyrtarodowej Ligi do wa1ki z antysemityz- która sprzeciwia się tyIB metadom. Również 
mem i rasizmem, z udziałem prófesorów przeciwko mnie wyd::mo wyrok śmierci za 
Uniwersytetu Hebrajskiego oraz gości zza prowadzoną przeze mnie wv.lkę o pokój i je-
granicy. dność, a przeciw rasizmowi. 

Arabscy członkowie Ligi nie wzięli tym żywię nadzieję, że już w niedalekiej przy 
razem aktywnego udziału w posiedzeniu, szłości zapanuje pokój i zostaną zawiązane 
utrzymywali jedynie stały kontakt telefo- przyjazne stosunki między naszymi naroda­
niczny. W ten sposób dr Chalil Bustnni 
przekazał imieniem Arabów następujące mi dla dobra ludności całego kraju". 
słowa: Na posiedzeniu Rady uchwalono wyasy-

„Naród arabski nie bierze udziału w gnować 1.000 funtów na rzecz Funduszu 
ostatnich zbrodniczych wyczynach za wyjąt Pomocy dla żydów Adenu. Postanowiono 
kiem mal~j liczby zawodowych zbrodniarzy, również wysłać fachowych instruktorów do 
opłacanych przez Wysoki Kom.ltet Arabski. wszystkich krajów arabskich, celem organi-

-~~~~~~~~-

Posiedzenie Board of Deputies 
LONDYN (obsł. wł.). Board of Deputies wistniającą odwieczne morzenia narodu ży­

(Związek Gmin żydowskich. w Anglii) omó- dowskiego. 
wił na specjalnym posiedzeniu decyzję ONZ Rezolucja wyraża nadzieję, iż Palestyna 
w sprawie Palestyny, oraz sytuację be.r,- zajmie poważne miejsce w obozie walczą­
pieczeństwa w Erec. 

Po wystąpieniu kilku członków Związ- cym o postęp i sprawiedliwość na świecie. 
ku, którzy omówili znaczeniE! uchwały Na- Potwierdzono również sprawozdanie Ko­
r-0dów Zjednoczonych i za.dania stojące misji Palestyńskiej Board of Deputies, w 
przed żydostwem angielskim w tej chwili, której między innymi podkrealono koniecz­
jednoglośnie przyjęto rezolucję wniesioną ność wzmożenia imigracji i jak najszybsze­
przez prof. Brodetzky'ego. Rezolucja ta gło- go przybycia Komisji Piędu do kraju. Spra­
si między innymi, iż Board of Deputies ra-1 wo zdanie poświęca też duzo miejsca kwestii 
zero z żydostwem Palestyny i całego świata przebywania arabskich sił zbrojnych na ob­
wita decyzję ONZ, kładącą podwaliny pod szarze zamieszkałym przez ludność żydow­
państwo żydowskie w Palestynie i urzeczy- ską w Palestynie. 

Program uzupełniły doskonałe w tecli• 
nice i w wyrazie ewolucje taneczne Sary; 
Swan - „Motywy getta". 

Na bezwzględną pochwałę zasługują; 
skromne, lecz ze smakiem wykonane apli­
kacje i „przystawki" dekoracyjne, oraz 
twercza współpraca Sz. Berezowskiego, ja­
ko kompozytora i akompaniatora. 

* * * Na koniec - zastrzeżenia. Rewia Dżi„ 
gana - Szumacheta wykazuje dwa za• 
sadnicze braki: rtie stanowi ona przekroju: 
naszej rzeczywistości i - co główne - nie 
ma idei przew:odniej. Zaśpiew jej sprowa• 
dzić można do pesymistycznego komunału :1 

„I cóż dalej - szary człowieku?"... 1 

Nigdy jeszcze życie nasze nie było tali 
pełne wstrząsów. Nigdy jednak nie było ono 
na tyle zakotwiczone w przyszłości - owia• 
ne nadzieją lepszego jutra. . 

Autokrytyka jest niezawodnym sympto• 
mem zdrowotności naroiu. Satyra powinna 
być wklęsłym, lecz w żadnym wypadku nie 
może być - krzywym zwierciadłem naszej 
rzeczywistości. 

,Szanowni „konstruktorzy" rewii tkwią; 
jeszcze głęboko w pr~esądach lat ubiegłych, 
gdy typ merkantylisty i spekulanta nale4 
żal do nagminnych zjawisk na ulicy żydow• 
skiej. Rewia - najprawdopodobniej wbrew 
intencji autorów i reżyserów - wskrzesza 
z powrotem tę „pars pro toto" naszego 
przedwojennego społeczeństwa. 

W „V!idowisku muzyczno-satyrycznym•~ 
(pomijając piosenkę „Tel-Awiw) nie znała.Z 
ły najlżejszego nawet oddźwięku gigantycz­
ne zmagania naszej generacji o swój byt 
fizyczny, narodowy i państwowy. 

Poza tym, rewia przeładowana jest dia4 
logami, inscenizacjami dowcipów, które \V, 
końcu nużą słuchacza. 

Niepotrzebne objucza je skecz „Parnu-1 
se", który obok błyskotliwych dowcipów~ 
zawiera szereg drastycznych momentów, ko 
lidujących z elementarnym.i zasadami dob4 
rego smaku. 

W pełni doceniam talent i wysiłek twór„ 
czy popularnych artystów. Zdaję sobie spra• 
wę ze wszystkich trudności natury tecn·• 
nicznej, piętrzących się przed każdym spek41 

taklem.. ' 
Pisząc te słowa wyrażam nadzieję, iź 

żydowski teatr miniatur stanie na wysokoś­
·ci swego zadania: iż więcej będzie w nim 
prawdy, mniej zaś beznadziejności. 

Horacy Safrin 
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Anglia przeciw Jnterwencji? 
LONDYN. Rzecznik Foreign Office zai 

przeczył wiadomościom, jakoby Wielka B·-y 
tania wysłał specjalne pismo do rzfl,qu Ira~ 
ku przeciwko akcji militarnej w Palestynie. 
Sprawę tę rżąd Wielkiej Brytat1ii poruszył 
w specjalnym zawiadomieniu, wystosowa-

Leg· ion ara b 5 k 
nym do wszystkich państw arabskich prze::! 

I• kilku tygodniami. 
W rozmowie z korespondentem agencji 

„bron!t hądzie w Palestynfe rafinerii naftowych" 
JER.OZOLTMA (TELEPRESS) '>' Ośwtia<lczenie rządu palooi.yńsldego 

Rząd Pa,f,estyńsk.i1 podał oificjal- stwEJerd;za, żie ~,Arabsk'i Legion"' ipow~ 
nńe dlo wiadomości, że L~gioo Arabski stanie w Palestyni,e, celem chronienia 
króla Abdunt kooirolowa111y· przez Bry- ra.fiheriii nalftowych Koncernu Iraq Pe­
tyjczyków (Jedyne zmechanizowane od- troleum Comipalily, ta1k długo, jak długo 
dzialy arabskie na Srodkowym Wscho· trwać będą ata•ki żyd<nvskie na Brytyj­
<lzi·eli pozootainie w Palo.5lynie na czas. czyków. 
niookreślony. 

. . 

Reutera Dżamali oświadczy. : „Palestyna nie 
należy do ONZ ani też do żadnego państwa1 
które uchwaliły podział. ON~ przekroczył9. 
swoje kompetencje i powzięła. uchwały, bę-. 
dące w sprzeczności z jej ustawą. Dlatego 
też państwa arabskie muszą się temu sprze..; 
ciwić, nie uznając prawomocności tej uchwa: 
ły. Dotychczas wielkie mocarstwa nie wy• 
kazały, że potrafią współpracować. w cza• 
sach pokoju tak, jak współpracowały W. 
okresie wojny. 

F. PaTgi Tłum. H. Safrin byłooy rzeczą z gruntu niesprawiedliwą od.; 

Z dziennika spadochroniarza 
opuściliśmy Palestynę, doszło do naszej dzi. Tegoż wieczora zjawił się Jona, nie­
\via.domości, że niejaki Mosze Schweiger zwykle podniecony: z Budapesztu przybyi:i 
(adwokat żydowsR.i) nawiązał łączność z grupa żydów i chrześcijan, w ich liczbie 
partyzantami marszałka Tito. Instytucje znany nam człowiek, który miał zamiar po-
11arodowe zamianowały go komendantem rozumieć się z przedstawicielstwem angiel­
samoobrony żydowskiej na Węgrzech. Uzgo skim. Dwaj żydzi chcieli za ws;;ielką cenę 
dniliśmy ze Stiopą, iż po upływie kilku dni dotrzeć do Palestyny, dowiedziawszy się 
udamy się do strefy pogranicznej, by prze- jednak o naszym przedsięwzięciu, z miejsca 
dostać się do kraju Madziarów. oświadczyli, że są gotowi powrócić i pomóc 

Patrzyłem z otuchą w przyszłość. Wszy- nam. Mieli oni wyrobione stosunki z prze­
stko układało się po naszej myśli. Nie na- mytnikami - i w pełni zasługiwali na za­
próżno czekaliśmy zatem przez dwa długie ufanie. Nasza radość nie miała granic. Dwie 
miesiące pełne niepewhości naprężenia. N3 drogi stały przed nami otworem. Perspek­
domiar radości tego samego wieczora za- tywy tego dnia przeszły nasze najśmielsze 
witał do nas Perec. Z miejsca postanowiliś- oczekiwania. 

mówić broni tyrn, którzy życzą sobie wal~ 
czyć z Niemcami. Zaproponowałem więc, 
by wszyscy żydzi węgierscy, pragnący roz„ 
prawić się z nazistami, udali się do Jugo• 
sławii i stworzyli tam brygadę żydowską. 

my zmobilizować do szeregów partyzanc- Komendant odpowiedział mi, że podziela 
kich. Z początku zapalifom się do tej myśli w zupełności moje zdanie, nie ma jednak 
i przyrzekłem mu bez namysłu powołać pod prawa brać na siebie konkretnych zobowią­
broń olbrzymią armię partyzantów. Po zań. Poprosił mnie również, bym zaczekał 
dłuższym jednak rozważaniu doszedłem do parę dni, póki sprawa się nie wyjaśni. 
wniosku, iż nie jest rzeczą możliwą zorga-
nizować ruch partyzancki w kraju, który Po dwóch dniach zja\vił się u mnie po„ 
nie stawiał oporu zaborcom nazistowskim. słahiec i zaprosił mnie do komendanta. Ofi• 

Nazajutrz omówiłem tą sprawę z komen- cer przyjął mnie bardzo grzecznie i zako• 
dantem obozu. Wyłuszczyłem mu swe skru- munikował pokrótce, iż p:·ojekt stworzenia: 
puły - tWierdząc uporczywie, że na wypa- brygady żydowskiej spotkał się z pełną 
dek, gdyby zbyt wielu żydów zaciągnęło aprobatą. Z chwilą przybycia pierwszych 
się do węgierskich oddziałów partyzanr,- grup żydów węgierskich brygada zacznie 
kich, ruch wyzwoleńczy w tym kraju mógł- się formować. 

my skomunikować się przez radio z Chaną Stiopa opowiedział nam, że zamierza 
i Reubcnem. Pragnęliśmy czym rychlej po- zorganizować na terenie południowych Wę­
dać im do wiadomośći pomyślną nowinę i za gier ruch partyzancki na większą_ skalę. Po­
prosić ich do naszego towarzystwa - na nieważ mieliśmy możliwości skontaktowa­
wypadek, gdyby nie mieli możności o włas- nia się z żydowskim ruchem oporu na tych 
nych siłach przekroczyć granicę. Stacja na-1 obszarach, postanowił skorzystać z tej oka­
dawcza funkcjonowała jednak wadliwie. zji. Chciał się od nas dowiedzieć, jakimi 
Nie otrzymywaliśmY. upragnionej 9_d_p_o_y6~- filłami roz.Porzą.dzamy i ilu ludzi moglibyś-

• 

by poważnie ucierpieć. Brakłoby mu bo- Uścisnąłem jego dłoń i podziękowałem 
wiem zaplecza, to jest sympatii ludności mu z głębi serca. Wiedziałem, iż zailecydo· 
miejscowej, która na wskroś przesiąknięta wał o tym sztab generalny. Nie ulegało jed.o 
jest antysemityzmem. Z drugiej zaś strony, nak dla mnie najmniejszej wątpliwości, że 
mogliby prześladowani na Węgrzech żydzi pozytywny stosuhek komendanta do mego 
zmobilizować tysiące i dziesiątki tysięcy na projektu i jego życzliwa interwencja zawa­
wszystko gotowych, uczuciem zemsty wie-1 żyły w niemałej mierze na decyzji. marszał· 
dzianych ludzi .. Nie należy lekceważyć tak ka, . • .• .:.„ 
poważne.i i impulsywnej. siłY„~Po.za. tym · ~D. c., iil 
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RATHAUS NAFTALI - Ząbkowk-e, skła­
da zł 500 i wzywa: dr Ma:rkowiczów - Zą~1-
ko w1ce. A. Wajsbe~ga - G!iwke. O. Mandla 
~ Ząbkowice, Ester~ 5'!merównę - Ząbko­
w , c ~, J. S"Lna _i dera - 4.ąhkowice , B.ertę Sztern­
?e rg - Ząbkowice, liarc·~nanów-Ząbkowice. 

A.. KOZAK - \Varszawa, wezwany pr~ e'l 
M . H!I.;FERA . -składa zł 500 i wzywa: J. W :i j­
Ti ermana - Warszawa, A. Kupfer~ztejna -
;vars~awa, .J . Krvszpela - Waf.s:iawa, Sz. Le­
rnlbauma - ·Warszawa. 

SZPIGIEL .TE~~AJAHU ~ Vidź, wezwa.ny 
przez dra M. LENSKTEGO eklad.a zt 500. 

. ' MOSTY Nr 2 (124J 

Preriliera Dolnośląsk.ieeo Teatru żyd . 
Dolnośląski Teat r Żydnws k. i wzbogaci ł osta n ą grę W5Zy&tkich art rs\ów. I my pewne niezroz,umiende . Akcja toczy się w 

lnio $woj · repertuar nową sztuk ą ż. Kompa- Wystawiony dramat daje realny opis bohi! szpitalu dla umyo;lowo c'hoirych i początkowo 
flieca i A. Na1esa pt. „Dziś w nocy", która terstwa człow i eka bezimienne.go z ludu., któ- nie orientuj-emy się, j.a1ki to morże mieć zwią· 
rysu je nam 7bro ' n ą wal k ę narodu francusbe- ry n ie czekając n<i we71Wanie chwycił z.a broń. zek z walką przeciwko Niemcom. Lecz pod 
go z niemiec~im okupan1 P.m. Już na wstępie Znajdu jemy przekonywujące ko111tu.ry psyoho- kooi-ec pierwsze.go aktu wyja.ŚIDja się, że o•bo'k 
n ależv 7arnac?yć: , że. inscern zacia . tej .sztuki I logiczne . czł~mków franoue~i.ego ruchu o•poru. pr.awdziwych cho~ych 1•najd1.1je się zakon&pi­
w ywn rla w4 elk: e ·wra v 'n.1 e na publtoznosc1 z.a- V-7 chwtlJ, gdy pqdno61 s.ię kurtyna i je- rnwana qru;pa, Mora 5y.mul111ąc choroibę umy­
rl)wn'o ze \•nq i ęd11 na ;„; l r„M:. jak i pnpraw- steśmv 4wiadkami pierwsze j 5Cet'ly o·do<:znwa- slową czyni w tym bezpiecrnym miejlSIOU s'kru 

zaa ••-=-www•AA• pulatne pr.zyigotowa.ni.a do 'llbrojnego wys<lą­

33 doroczne ·zebranie Jointti pi-eni<i przeciwko oku panto·wi. 

\.{, LEWKOWICZ - ł..ódż. skła-Oa zł i.ooo 
i " ~ „ wa: J. Zylb„rber!Ja . - Ł6dż, B-c.i Tomn-
C'.Z) h. - Ló clż . L Dorenb11sa _ Łódż. 3-go i 4-go stycznia 1948 !· odbędzie ~ię 

- · 33-cie doroczne zebranie .Toi,ntu Zebranie to 
leczny -- był kierownikiem Wydziału Dzie­
cięcego i J ointu. potem założycielem i clługo-
1etnim dyrektorem organizacji „Centos". W os­
tatnich latach czę!':to przybywał do Polski w 
charakterze delegata Uniwersytetu Hebraj­
skiego w Jerozolimie. 

Napięcie, które co1ra:z ba.ro'Ziiej WLT~ o­
siąga swój punkt kn1!mi.n.acy~ny w chwi'li, gdy 
a.gent 'A'YfVli·adu nieani-eoki.e,go zdolal weko'll· 
s.pi-rować szta·b walczących. I tutaj ohó.ralcte· 
ry·s.tyczny jest momenot żydowski tej 6.'Ztuki. 
W ~pHa.lu znajduje się ży<lówka Hele;n, o 
której pochodzeniu wiedzą jedynie pa;rtyzan• 
ci, nie 1.dradzając się jednak 2 tym, 01bawi-a• 
jąc się, aby nie ZaSllko<lziło to ogólnej s.pra• 
wi-e Hell!'ll pada ofiarą in•tryigii niemiedk.i.ego 

PAC!-!TOWJCZ WOLF - Wałbrzych, skła- zamknie 33 lata <lziałalności filantropiinej 
da 'Z / 500 i w1vwa: P. St~rna - Warsz · ' • · · · 
i;: Handl~ ,;, ł I( ~ . . J K awa, „Jom.u' 1 będzie zarazem podsumownniem 

• . u - '" a v am1-eR. . ro-ner-a -- k 
Wałb•zych, A. JaJ(j~skie90 - Bi,ały Ka~ień I P~ł·ak~"za· rod . l_947h -t . rdokb maksym~lnycthtVi·~~ 

· 1 s1 ·o ... r w Z!C'Jac eJ o roC':zynneJ ins y .uq1. 
foż. LET-IRFELD LEO.N -- Chojnów. składa I W c'iągu Jl-tu miPsięcy 33- ~o roku swego ist­

rl I.OOO i wzywB: Sxl. v:'a_r-śza wskię-i:Jo - Cho]- nienia, .„Joint" wydatkowal na cele pomocy 
nó" . · ~z , E;gi;sa - ChoJnow, Cha$alkzyka - około 69.600.000 dolarów. 

Mendel Sznetirson współpracując z Ch. N. age.uta, który wkradając sńę w 1e1 zaufanie 
Bialik:em - zash1żył się zwłaszcza, jako za- wydo1bywa pe-w.n-e szcrzegóły odnośnie przygo 
łożyciel i organizator „Towarzystwa Przyja- towań czynionych pnez partyzantów. Nadcho 
ciół Uniwersytetu Hebrajskiego" na całym dzi cbwi~a d-ecY'Ciująca'.. Pa!'tyrzanci oarekują sy 
świecie. gnału, a tymczasem gm.ach je.sit jlu.ż o1o,ozo;ny 

Cho}now: · · ' 

HAL TER I?P.f{ -- 'Wtocla n~k - składa zł 
500 i wzy;.,.a: Helmer!'l W. ~ Włocławek, dra 
M. R.obo1tn1k~ - Włoclilwek, M. Nasielskiego 
- V;. !nc.awet(, ·wr P11rnesa - '.Vło:ławek, M. 
1'r;;s2k•era --- Łódż . M. 'Kaufmana - v\Trocław 

AJ7YK LUBlŃSKT - - Wlncławek składa zł 
500 1. wzvwa: D. Aus?ułowskiego - Wrocła'YI>. 
L F2sz1E'wicza - Włodawek . J llybińskieqo 
- W\odawek. <lra . M Lesiński~qo - v\Tloda­
we!r, Elżl.>ie>tę Erenraicb - WłoĆławe'.!., L. Re­
chemta - Łódl:. 

MOS7F AWENSZTER.N - Włu-cławek', 
11kład11 zł r,oo i wzy\td: D.' Rajrzvka -- V,Tlo­
cławe·k J i·V:ittenberga - Wt-ocła:wek . Bmnkę 
Ta jflow0 - . Włocławek, · A. Białka - vVło­
cław!'k, A Zakli~ow~kieg'l - · Łódź, · D. Kar­
!T'il?vna - 'A'loclawek. 

lEPEI< lGNAC'~' - Włndawek. składa zł. 
50<1 i wzyw;i: H. Zytbersztajna - Włoclawek, 
J. Z11us:mitę - Włocławek K. Parszosa -
Lńdź R nmę Daum-anową - Vlłocławek, Me1i; 
Erenrair!J - Włocłd\\fek, St. Engla - Wło­
dacvPk, inż T Tnwa!da - Będzin, Frenkla -
\\lhrławc:.. 

SZNURB 'Cf-lOWA RÓZI A - Włocławek 
~ k.larla ił . .'iOO i w~·ywa: I. Lewiński'ego __.'.. 
'\\'tnclawek. M Mencbe - Włocławek, J. 
Wai•mana - iNłodawek, J. Gąsiorowskiego 
-- \.Vł0cławek . J. Piechotka - Włocławek, M. 
l i < J ~l.11 - Włorławek. 

l E\Vt~JSKT MAllfK - Włocławek, składa 
d snn · i W7YWd: Towleoo - Wło-cławek. M. 
Krt• rnik-l -. Wlocławek: RPnę Lustig - Wro-
claw„ .BP.na ~ ł,óQź. _ 

':H <\.SKTEL CZARNY ·- Włocławek, skła­
da 1l :.>OO 

~q HUBER.~vfAN - Dzierżoniów. sldada 
zł l rioo l wzywa: ~P.kr. PKŻ KonińskiPgo -
DW'!rŻoniów, Plf'!wę - Drierżoniów, N. Gol­
d;-,;ka - Dzierżon:ow, P. Cieszyńs~ieqo -
D'liPrżonjów, .A. Lichtenstei11a - Dzierżo­
niów StPinberga - Dzierżoniów, - Mostwi­
lisz'.·, era - Dzierżoniów. 

.T. V/EI:3S - Warszawa. wezwany przez Z„ 
RUDOLFA ~klaria 7ł. I.OOO ·i wzywa: mjra 
\~ 'in1-.!er'l - \Vatszawa, I. Ajchnera - Biel­
sko. L. Glasnera - Bielsk.o. mjra Frydmana, 
- ~~klarska Poręba, Siapiro - Vłarszawa, 
A. Prydmana - Łódź. A. Rozenbauma -
'Vrncław inż . Kry(1skiego - Warszawa, 
mir11 F. B~tte1a - Warszawa. ołk. Fijałka -
'·V'lr~zawa, Mandelhauma - Bielsko, 'l\f 0 rq­
rwa jga - Sztokholm. .D. GruńbNgil - Pa­
rvż. A. Gla~era - Sztokholm, A. Szermana 
- Paryż . 

N' XA GANOWICZ Warsz swa, składa 
li. 500 i wzywa: H. i. F. Bauów - Sr>sno­
\' ier A Sur:kiewera - Palestyna„ Sz. Ka­
-:zergińskiego - Paryż, R. Zakona - Paryż. 

W swoim orędziu do uczestników r:loroc~ne­
~o z-ebrania, przewodniczący „Jointu" p. M. 
lVI. Warburg wska7.ał na to, iż „zapadają his­
toryczne decy7.je, roztrzygające o losie narodu 
żydowskiego na całym świecie, ", a „doroczne 
zebranie winno w jasnej formie dowieść do 
świadomoś-:i ży d osi wa amer ykańskiego cały 
ogrom odpowieclzinlności. jaką ponosi „.Joint" 
za życie i dobrobyt 1.5 miliona Żydów euro­
pejskich - za równo 1ych. którzy pr:i~n~ tam 
pozostał. jak i 1ych, k1órzy s1amtąd wy-
emigrują. 

Na dorocznym zehraniu będzie zloż0ne 
sprawozdanie o działalności w l!J47 r.. 0raz 
zostaną omówione pro.iPkty prac w dziNlzinie 
pomocy. przr:;;iedlcnia i budowy w przyszłym 
roku. 

Inż Elijahu Leszczyński był jednym z naj- prz.ez Ni-eanców. W tej chwi.Ii Helen :ziro.z<U 
miała podłą g•rę ageruta i czymi nadh1d:nlde 

bardzi~j ak:ywnych ws~ółpracowników i dłu- wy5iłki, aby ostraoc party'l:aniów. 
golet~1":1. w1ce_Przewodmczącym. „~ow7,rzystwa Jak. już wspomnieliśmy !kolektyw Dolno• · 
Przy1ac1oł Unn~er~ytet~ H~braJSk1ego '!' Pol- 1 Slą>$kiego Teatru żytdowskiego „ dofori:ył sta 
sce. W Tel-Aw1w1e zaJmUJe on ostatnio sta- 1-ań, ahy utn:ymać pr.z-edsitawienioe l!la po~io 
nowisko prezesa loży „Bnej-Brit" im. bł. p., mi-e„ w pierws-zym raędzi.e sło.wa wzn.ania na.­
Mojżesza Szora, będąc równocześnie czynnym leżą s,ię J.dzie Kamińskiej, kitóra 'WJ"S'l.ąpiła w 
członkiem Rady Naczelnej towarzystwa palf's- .roli Heilen, tłumaczy.la 5ztukę i reży<Serowała, 
tyńskiego .,Szochrej Hauniwersita". I dając moiiliwo•ść poisrza.egó1nym aktorom wy 

Delegacja, występując z ramienia Uniwer- dobyć .ma'ks Lmum ~eh ;imniejętnośd. . 
sytetu Hebrajskiego będzie się starała nawią- M~1.mer w . ll'Oh B~ama d.os~onałą 9~.sty 
zać kontakt z miarodajnymi politycznymi i na- :k';lac!ą :'yraml glębo'k1:e uczucia lu·Mlkiego 
.1. · 'k · p 1 1 · L d · · d boJu l wiary w lep51Ze Jutro. tl1'owym1 czynni ami o s n u owe3, a Je no 1 k T k d .1 1 wvci""'yć wsze!· · · · , d · ł 1 " T za ur ow z o a 1Prze2 1 ...... czesn1e wznowie z1a a nosc „ owarzystwa ·k. t d " · awarl w r""li Dże.ka 

P · · 'ł u · t t H b · k' " ie ru •nos.ci z e ~ . „ * * rzyJaC'LO ~1~e.rsy e u e ra3s. iego . w Szef tel-Zal< w roli dra Ti11leiTa, jak GW)"kl~ 
Do Polski przyhvli 7. p;o;Jestyny tow. tow. Polsce - zaciesmaJąc tym samym w1ęzy mię- na po1tiomi·e. 

Mf'ndel SznPurson i inż. Elijahux Leszczyń- dzy ocalałym żydostwem pols~im a kultu- Reszta ze5poJu a.rtyisityaznego, jak }w W&po 
ski. ralno-naukowym centrum jlszuwu palestyń- mnieliśmy odegrała poprawnie swoje role. 

Tow. Mendf'I Szneul'son je~t znaną osobis- skiego. Premiera m1tuk~ -„Dziś w nocy" sta.nol'\\ri wat· 
tośeią w życiu skupiska :ż.ydowskiego w przed- Delegacja zwiedzi szereg ośrodków żydow- ną 1xnycję w bilalilsie dorn<:vnym Zyidows'ki-e 
woje1:m0j Pol~ce. Wyhitnv ten działRcz spo- skich w całym kraiu . go Teatru Dolno • Sląskiego. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

z ośrodków żydowskich w świecie 
APEL STT.:'DEI'\Tó\V ŻYDOWSKICH 

l 

MONACHIUM (kor. \\ł.) Na wiecu, w 
który.ro uczestniczyło J OOO członków Związ­
ku Studentów żydowskich w amerykańskiej 
strefie okupacyjnej Niemiec - przyjęto re­
zolucję wzywającą „UnesC'o" do podjęcią 
ostrych kroków przeciwko studentom arab­
skim w Kairze i Bejrucie, których postępo­
wanie nie jest zgodne z tradycjami wyż­
szych uczelni. 

obejmie 8.000 osób i będzie całkowicie fi-1 je.c;od w Meksyku r<>zp<lcznie się akcj_a 
nansowany przez Joint. celem zebral1'ia mi!i<Jna dolarów dla roż 

_ * nych instytucji ży<lowsklch ,w kraju i za 
ZAJSCIA .l\flĘDZY żYDAl\ll A l\IUZUf,. gra·nicą . . 

l\IANAl\fl W NIE.l\ICZECH Część tej ~urny zosfank" przeznacza· 
MONACHIUM (obsł. wł.). Jak wiadomo, na dla Palestyny. 

na terenie strefy amerykańskiej w Niem- * 
* 

Zebrani z'lapelowali do studentów arab­
skich, by zaprzestali walki z państwem 
żvdowskim. oraz wystosowali odezwę do 
studentów żydowskich na całym świecie, by 
poparli odbudowę żydowskiej samodzielno­
ści państwowej. 

• "' „ 
SZKOJ,ENrn ZAWODOWE ŻYDOSTWA 

RU1'-IUŃSIUEGO 

czech znajduje się więksu1 iloś~ członków 
byłego legionu muzulmań~·kiego , który pod 
kierownictwem Muftiego walczył po stronie 
nazistów przeciwko armiom sojuszniczym. 

KiUrn dui temn w obozie tej grupy odbyt 
się wiec przeciwko podziałowi Palestyny, 
na którym mówcy wysunęli szereg pogró­
żek ood adresem ~ydów .Po Wieeu doc:;zło 

. do starcia z uchodźcami żydowskimi z po­
bliskiego obozu D.P. - przy czym k ilku 
Arabów zostało dotkliwie poturbowanych. 

BUKARESZT (kor. wł.). Na konfere:1- I\ONSTRUKTYWNE PI,i\NY ŻYDOSTWA 
cji. w której udział brali przedstawiciele WĘGIERSKIIWO 

Join~u, ORT-u i. T<?Z~n . (OSE) oraz mi~i- BUDAPESZT (kor. wł.). Przedstawiciel 
sterstwa pracy 1 osw1aty ustalono zarysy J . t W h d N A r onowicz 
planu ·szkolenia zawodowego żydostwa ru- ~m. ud nał . ęgrze1c , :.-t 

0 
·z.vdowski'e n~ 

'sk' oswia czy , ze spo eczens w J 

mun lego. w h stan·e obJ'ęte konstruktywnym Plan który urzewidu i" stworzenie szkół ęgrzec 7.0. 1 . · 
zawodo~ych dla rnłod~i~ży i kooperatyw planem odbudowy życia go~podarczego. 

· · · W ramach planu zostame stworzony·na l'zem1eslmczych oraz kursu dla dorosłych, ' a k · t w rzem rsb-.„.„.„ ........ ..... „-.,..~ a.„, .•.. •. ,„„„."'., •.. , 1 .• „.r• ·••rt•• 111"')''J• 11 • „ •1111• t1t,, .1, • • •.• „.,,. 1 Wę~rzec]1 szereh oopera Y P ) 

NOWY JORK (obsł. wł.) Abraham 
Cohen, członek osiedla Kfar-'Blum zwró 
cil si·ę na k0ll1iforencj-i• prasowej z ape 
Jem <lo młodzieży ży<lowskiej w Amery 
C•e, by wstę.p.owa.la masowo do ruchu 
chalucoweeo i \\'ys\rlala chalucim do 
Palestyny.~ Prze-Os'tawiciel Hechałuc 
stwierdzi!, że instytucja ta oraiz zwią· 
zanie ·z nią organizacje mlodzieżowe. 
rozwijają os.tatnlo ba.rd·zo ożywioną 
dz.)a.\aln<0ŚĆ.. Obok 1:sl,niiejących oboz.ów 
ha>Chs7 ary projektu j·e :s ię w na jb.Hższym 
czatSie z:alożenie 5-ciu n<>wych ośrod· 
ków. 

PRAGA (kor. wł.) Syjonistyczna Fede· 
racja Czechosłowacji przesiała na ręce pre• 
miera Gotwalda depeszę, dziękując rządowi 
za poparcie sprawy państwa żydowskiego 
na ostatniej sesji ON~. 

KAGANOWICZ SIMA - Warszawa, skla­
ri.a 7ł. .500 i wzywa: , Sonie Zelikson - Kato- · 
w ire M„ Sternfelda - Kra•ków, S. Korne-::kie- ------ --- -----­

wych i sieć towarzystw kredytowych. 
Rząd węgierski udziela pe.łnego popar cia 

tym przt>dsięwzię<'iom • 
żydostwo czeskie - stwierdza depesza 

- jest dumne z poważne) r oli. jaką Cze· 
choslowacja odegrała prz ypowzięciu de­
cyzji Na,rodów Zjednoczonych . 

a« - \r\Tarszawa, M. Szapiro ~ Łódź, Helenę 
Fr-yrlma-n - Warszawa, Raje Krupnik -
S7c7.<>tin, H. ·Zagajskiego - Paryż, i n ż. Szlag­
m~na - Warszawa. 

RERISZ TESLER - Dzierżoniów, składa 1. ł 
';00. 

Ogłoszenia drobne 
:1r REICHFR - oSpecjalista: we.nery-cz,ne. ~kór­
ne. . pk1owP lzabur?enia) . Południowa · 26. god7 . 
2 - 7 po poł. 

· !)r ZA TJRM AN. 6·oecjalis!a: skórne. wene>iycz· 
l" !I ·"-1 o . S--7 N~wrot 8 T~lefo_n 1 ::!:.~ 

l.ekłlri dentysto 

HU Z ł \ 1 C JV A .T r. J A K f , B 
( horohy 1omy ustnf'f I iębów. Zeby •1l 0Jr·we. 
i<.llrony porrelon':lwe. ł..ódź, .Zachodn ia -l 1 m. 3. 
fe/. 140-75. 

Kuzynce Etr'ie Engelsberg 
z okazji zaślubin z Sz. Dziga.neni 
7,a,„ ~.-ła na.iserdeczniejsze życzenia 

P·inchas Tli:rmdel.~man. 

Naszej tow~.rzyszce 
Rici,e ,1forgu1ies 

najserdeczniejsze życzenia zasyła 
K0ło Partyjne Haszower Hacair 

Serdeczne 

w Zagórzu (Piława,--Górna). 

gratulacje z okazji narodzin 
córeczki 

S<:eu:ie i Jakubowi 
zasyłają 

Sonia 1 111 eir Lcnno1de. 

BOGOTA (IT/\) Nadzw:,'c.t.aj1na kon­
.fiereinicja svJoni1c.J' yczna przyj.ęla rezolu­
cję rniwo.luj~cą żvdlQslwo kolt1mbijslde 
do zebrania mil:o na ne&E-o.s (około pól 
miliorra dolarów) na rzecz pai1shva ży -
dows.kieg·o. TaJeżv za.mciavó. że w Ko­
lumbH zamie~d:uje tylko 8.000 Zyd-Ow. 

* * * 
BUENOS AIRES (ITA) Przywódcy 

s y j-01nistyczni w ,1\ rgcntynie uch wa li li 
rozpoczęcie akcji dla zebrania pół milio 
na funtów na rz<'CZ Hagany. 

\Vs.zvstkie inne zbiórki pieniężne w­
stały Vo'strzymane do 15 stycz,nia, cel·em 
umożliwienia pelinej mobilizacji śmdków 
dla samoobrony żydowskiej \V Paie.sty-
nie. 

MEXICO CITY (IT A) Pod pc-ewod­
nict\Yem T. Rcznikowa, dyr. Ke.r<'n Ha-

N OWY JORK (obsł. wł.). Na wiecu 
urządzonym przez organizację „Amerykan~e 
dla Ha.gana". wystąpili członkowie Agencji 
żydowskiej M. Shertok i Emanuel Newman. 
Oświadczyli oni. i.ż jest konieczną rzeczą, by 
władze brytyjskie ewakuwały natychmia.st 
jeden z portów pal estyńskich wraz z zaple· 
czem celem umożliwienia natychmiastowej 
aliji. Było to zresztą przewidziane w zale· 
ceniach ONZ, Anglia jednak nie zamierza 
podporządkować się tej uchwale. 

Bialik w iezyku ang·elskim 
NOWY JORK (ITA) . .Jak donoszą w bieżą· 

cym roku uka.żą się w USA angielskie prze­
kłady zbiorowych dzieł Chaima Nachmana 
Bialika. W'ydawnictwo z.najdn je się ~Joel re­
dakcją docenta języka hebrajskiego przy 
Hunter College - I. Efros. 
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